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W Kwidzynie woj. gdańskie została ąlwarła wystawa, zorganizowana 
przez POM w Nowym Dworze, obrazująca rozwoj i osiągnięcia spóldziel 
ni produkcyjnych w pow. kwidzyńskim.

Zwiedzający, wystawę, mają możność oglądać wiele ciekawych wy 
kresów, map, fotomontaży, ilustracji i makiet.

Na zdjęciu: wycieczka chłopów z gromad powiatu kwidzyńskiego 
ogląda jeden z najciekawszych eksponatów wystawy - makietę^ 
spółdzielczej. 0 °

Setki listów z życzeniami i zobowiązaniami 
napływają nieprzerwanie 
do Prezydenta RP Bolesława Bieruta

WARSZAWA (PAP) Do Prezydenta R. 1 Sobótce, Zakłady Przemysłu Azotawego
- ■ napływają bez | w Kędzierzynie, Fabryka Lokomotow w

-yczeniami i ze- Chrzanowie, brygada kombajnowa z kop.
p. Bolesława Bieruta i 
przerwy setki listów z życzeniami i zo- . 
bowiązaniamt z okazji 60 rocznicy Jego , 
urodzin.

Podajemy poniżej pierwszy wykaz tych 
listów.

Listy nadesłali: Pabianickie Zakłady 
Przemysłu Bawełnianego, Stacja PKP w 
Przeworsku, Zakłady Przemysłu Gumo­
wego „Piastów", PGR Knyszyn, Paro­
wozownia PKP — Malbork, Zakłady 
Wytwórcze Aparatów Wysokiego Napię­
cia, rolniczy zespół spółdzielczy Ople- 
sin w pow. sieradzkim, drużyna har­
cerska z Kłodzka, Miejskie Przedsiębior­
stwo Remontowo-Budowlane w Oławie, 
Zakłady Naprawcze Taboru Kolejowego 
we Wrocławiu, Zakłady Przemysłu Dzie­
wiarskiego w Łodzi, Spółdzielnia Pracy 
Naprawy Maszyn do Szycia w Łodzi, Za­
kłady Mechaniczne im. Strzelczyka w Ło 
dzi, huta „Małapanew" w Ozimku, Pań 
stwowa Komunikacja Samochodowa w 
Tomaszewie Maz., oddział Banku Rolne­
go w Kielcach, spółdzielnia produkcyj­
na Dobrosielice, PGR — Malbork, huta 
„Kościuszko", węzeł kolejowy w Słup­
sku, ZSCh. w Stawnie, Państwowa Komu 
nikacja Samochodowa w Kielcach, Fa­
bryka Maszyn Żniwnych w Płocku, gro­
mada pąbrowa, budowa osiedla im. 
Marchlewskiego w Katowicach, Wroc­
ławskie Zakłady Przemysłu Odzieżowego, 
Zarząd Budowlany nr 2 w Rzeszowie, 
kopalnia im. M. Thoreza w Wałbrzychu, 
Mazurskie Zakłady Garbarskie w Bra­
niewie, Andrychowska Fabryka Maszyn, 
Koło ZMP z Przemyśla, Lęborskie Zakła­
dy Rosżarnicze Szkoła Metalowa CUSZ 
w Lipnie, Fabryka Urządzeń Mechanicz­
nych w Warce, PZGS w Ostrowcu, huta 
szkła w Wałbrzychu, Zarząd Budowlany 
nr 3 w Nowej Hucie, Pabianickie Za­
kłady Środków Opatrunkowych, „Spoino- 
tą Pracy" w Warszawie, Fabryka Pa 
pieru w Pabianicach, Piotrkowskie Za­
kłady Przemysłu Drzewnego, Łódzkie Za­
kłady Przemysłu Wełnianego, Zakłady 
Przemysłu Bawełnianego im. Okrzei, Za­
kłady Przemysłu Wełnianego im. Bar- 
Uckiego, Zakłady Przemysłu Bawełnia­
nego im. gen. Waltera w Łodzi, Toma- 
szowskie Zakłady Włókien Sztucznych, 
Komenda Ochotniczej Straży Pożarnej w

„Bielszowice", Technlcum Elektryczne w 
(Dokończenie na str. 2)

Robotnicy, księża, profesorowie protestują 
przeciw zbrodniczemu użyciu broni bakteriologicznej przezUSA 

Potężne manifestacje
im kv>a — mówi Wiktor Mar-

w całym kraju
WARSZAWA (PAP) Na dziesiątkach wieców i zebrań przedstawiciele różnych 

warstw społeczeństwa polskiego potępiają ostro niesłychane akty ludobójstwa, 
jakich dopuszczają się amerykańscy imperialiści na Korei 1 w Chinach.
Wielotysięczne rzesze mieszkańców woj..“ 

katowickiego zebrały się na wielkich wie | 
each protestacyjnych w licznych osied­
lach robotniczych zagłębia przemysłowe- | 
go, manifestując swą solidarność z wal­
czącym bohatersko z amerykańskimi na­
jeźdźcami ludem Korei.

Na wielki wiec protestacyjny w Cho­
rzowie przeciwko haniebnym zbrodniom 
imperialistów amerykańskich, stosują­
cych broń bakteriologiczną w Korei i w 
Chinach, przybyło blisko 30 tysięcy mie­
szkańców miasta. W okrzykach na cześć 
narodu koreańskiego i jego wodza Kim 
Ir-Sena, na cześć Światowego Obozu Po­
koju uczestnicy wiecu wyrazili uczucia 
solidarności i braterstwa dla walczącej 
Korei.

Wielki plac im. Feliksa Dzierżyńskiego 
w Katowicach i wszystkie przyległe uli­
ce wypełniły dziesiątki tysięcy górników, 
hutników, robotników fabrycznych i pra­
cowników umysłowych, kobiet i młodzie 
ży, aby połączyć swój głos z protestem 
milionów ludzi pracy na całym świecie 
przeciwko nowej niecnej zbrodni ludo­
bójców amerykańskich w Korei i Chi­
nach. Nigdy jeszcze stolica Śląska nie 
była widownią tak potężnie i żywiołowo 
manifestowanej nienawiści do imperiali­
stycznych agresorów, którzy nie zawa­
hali się użyć dla obrony swojego rozpa­
dającego się ustroju najpotworniejszej z 
broni — broni bakteriologicznej.

„Precz z amerykańskimi zbrodniarza-

mi! Hańba siewcom dżumy i cholery! 
Żądamy natychmiastowego zakazu stoso­
wania broni masowej zagłady! Okrzyki 
te podchwytywane były przez zwartą 
masę uczestników wiecu.

Żywiołowymi oklaskami powitano 
wchodzącego na trybunę czołowego gór­
nika Wiktora Markiewkę z kopalni „Pol­
ska".

„Mało im było — mówi Wiktor Mar- 
kiewka — że pod bombami i kulami giną 
niewinne dzieci, kobiety i starcy, mało 
im było masowych egzekucji niewinnych 
ludzi, więzień i każni — to jeszcze usi­
łują wytruć ludzi dżumą, cholerą i tyfu­
sem! To jest hańba! To jest zbrodnia, 
która przewyższa zbrodnie Hitlera! Czy 
takimi haniebnymi, zbrodniczymi środka 
mi walczy ten kto silny, ten kto wierzy 
w słuszność swojej walki? Nie! Taką bro 
nią walczy tchórz, który wie, że jego dni 
są policzone, My, uczciwi ludzie 
potępiamy tych łotrów, którzy są 
bi, żeby złamać bohaterski opór

(Dokończenie na str. 2)

pracy, 
za sła- 
wojsk

Młodzież woj. bydgoskiego 
realizuje z zapałem 
zobowiązania podjęte dla uczczenia .
60-lecia urodzin Prezydenta Bieruta i Święta 1 Maja

BYDGOSZCZ (PAP) Młodzież woj. bydgoskiego z zapałem i entuzjazmem re­
alizuje swe zobowiązania, podjęte dla uczczenia 60 rocznicy urodzin Prezydenta 
Bieruta oraz Święta Klasy Robotniczej.
I tak np. wśród załogi Fabryki Maszyn 

Rolniczych w Inowrocławiu przodują w 
realizacji zobowiązań ZMP-owcy: Michał 
ski 1 Martin, którzy podnieśli o 30 proc, 
wydajność pracy, wykonując przeciętnie 
200 proc, normy. Ostatnie osiągnięcia 
młodych ślusarzy wskazują na znaczne 
przekroczenie podjętych przez nich zobo­
wiązań.

Realizując pomyślnie swe zobowiązanie
zwiększenia o 25 proc, wydajności pracy ! jącej pogody, ZMP-owcy z Lulkowa prze 
— uczniowie Zasadniczej Szkoły Zawodo 
waj w Żninie wykonali już w warszta-

Przed VI Okręgowym Zjazdem TPP»R

Rośnie i krzepnie wielka idea 
przyjaźni polsko-radzieckie!

Naród nas® świadomy jest prawdy, 
te zarówno wywalczenie wolności 
jak i też możność budowania twór­
czym wysiłkiem socjalizmu zawdzię 
cza Związkowi Radzieckiemu. Sło­
wa Prezydenta Bieruta, te „przy­
jaźń z ZSRR, pomoc ZSRR, przy- ' 
kład ZSRR — oto podstawowe źród 
la naszych zwycięstw" przeniknęły 
głęboko do umysłów wszystkich 
uczciwych ludzi, którzy w codzien­
nym tyciu widzą potwierdzenie 
tych słów.

Wiedzą oni. że dziś korzystamy z 
pomocy radzieckich inżynierów i 
techników, czerpiemy z bogatej 
skarbnicy nauki radzieckiej, uczy­
my się ńa doświadczeniach ludzi ra 
dziecktch na wszystkich odcinkach 
socjalistycznego budownictwa. DZię 
ki tej pomocy wznosimy nowe fa­
bryki, dzielnice i miasta. Kraj nasz 
otrzymuje olbrzymią pomoc mate­
rialną w postaci maszyn, urządzeń 
fabrycznych i dlokumentacji tech­
nicznej.

Wystarczy wspomnieć tu o fabry­
ce samochodów osobowych na Że­
raniu lub Nowej Hucie o tych gi­
gantycznych budowlach, które za­
wdzięczamy Związkowi Radzieckie­
mu.

Wczoraj żołnierz radziecki przy­
niósł nam wyzwolenie z mrocznych 
dni hitlerowskiej okupacji i stwo­
rzy) możliwości przejęcia władzy

- przez lud pracujący miast i wsi. A 
i, jeszcze przed tym w latach walki z 

rodzimą burżua.z.ią bojownicy pol­
skiej klasy robotniczej czerpali

JÓZEF RAKOCZY 
Przew. Prezydium W RN 
Prezes Żarz. Okr. TPP-R

tach szkolnych dadatkowo wiele narzę­
dzi przeznaczonych do obróbki metali.

Również młodzież wiejska konkretnym 
czynem daje wyraz głębokiego przywią­
zania do Ludowej Ojczyzny i jej Pierw­
szego Obywatela — Prezydenta Bolesława 

' Bieruta. Np. w gromadzie Lulkowo, pow. 
i Toruń, ZMP-owcy postanowili zagospo­
darować wszystkie istniejące jeszcze odło 
gi. W tym celu, korzystając ze sprzyja-

Należy uaktywnić prace świetlic, 
klubów i bibliotek TPP-R oraz id. 
ile współpracować z innymi organi­
zacjami prowadzącymi świetlice i 
czytelnie. Organizować imprezy arty 
styczne, dyskusje nad filmami, sztu 
kami i książkami radzieckimi.

Dla wykonania swych zadań musi 
Towarzystwo stworzyć szeroki ak­
tyw społeczny przy Zarządach i Ko 
łach TPP-R. Dobre osiągnięcia na 
tym oddnku mają zarządy powiato­
we TPP-R w Grudziądzu i Szubinie. 
Na terenie tego ostatniego istnieją 
3 aktywne koła prelegentów (w tym 
jedno wiejskie) skupiające ponad 
50-ciu aktywistów — prelegentów, 
którzy systematycznie obsługują ko 
la Towarzystwa na terenie swego 
powiatu.

Jeszcze mocniej winny zacieśnić 
swą współpracę z Towarzystwem 
masowe organizacje społeczne jak

Wyjazd delegacji
koreańskiej do Moskwy

PEKIN (PAP) Z Phenianu dono­
szą, że delegacja Koreańskiej Repu­
bliki Ludowo — Demokratycznej z 
Jun Hiang - Jungom na czele uda­
ła się do Moskwy na Międzynaro­
dową Konferencję Gospodarczą. De 
legacje ma wysunąć propozycje w 
sprawie rozszerzenia stosunków 
handlowych Korei z innymi ^pań­
stwami w celu .F'",”
mu jej gospodarki narodowy ^de­
wastowanej „ 
kańskich.

dizarria Związku Radzieckiego, ani 
miliony łożone, przez imperialistów 
anglo-amerykańskich na dywersję 
w Polsce i w krajach demokracji 
ludowej.

Naród polski coraz więcej rozu­
mie i docenia ważność przyjaźni z 
narodami Związku Radzieckiego.

Z tych też powodów praca Towa­
rzystwa Przyjaźni Polsko-Radziec­
kiej polegająca na szerzeniu praw­
dy o Związku Radzieckim, upowsze 
ehnianiu i utrwalaniu braterskiej 
przyjjaźni pomiędzy narodem pol­
skim i narodami ZSRR, ma doniosłe 
znaczenie.

Poprzez koła TPP-R, ^ych hez
ba na terenie naszego województwa Zwi ki zaw<Miowe, Związek Samo, 
przekracza 4500, zrzeszające ponad chłopskiej, Liga Kobiet i
ćwierć miliona członków, organi- Współpraca ta powinna się za 
zacja nasza zapoznaje masy pracu- cieinii sz€zególnie na tak ważnym 
jące województwa z osiągnięciami odc}nku jakim jest upowszechnienie 
Związku Radzieckiego, głosi ukry- ( - - - - -
waną przez lata prawdę o ZSRR. , 

Dziś, w przededniu VI Walnego 
Zjazdu Okręgu TPP-R szczególnie 
wyraźnie stanęło przed nami zada­
nie wzmożenia pracy polityczno-wy 
jaśniającej.

Każde koło TPP-R musi stać się 
aktywną placówką szerzenia praw­
dy o ZSRR, pozycją w walce z wro- 

1 gą plotką, w walce o pokój i Plan 
6-letni.

swej .......... ........ ........ 1 »roga do tego prowadzi przez o-
wzór i natchnienie do walki z boha żywienie pracy propagandowej i 

kulturalno-oświatowej Towarzyst­
wa. Należy organizować więcej od­
czytów branżowych, aby zapoznać 
członków kół TPP-R z metodami 
pracy ich radzieckich towarzyszy, 
np. z metodą Korabielnikowej, Ko­
walowa lub Żandarowej a w kciach 
wiejskich z przodującym rolnict­
wem radzieckim, agrobiologią i te­
orią Miczurina.

Koła TPP-R na zakładzie pracy 
winny być inicjatorem w stosowa­
niu radzieckich metod pracy.

Duże zadania stoją również przed 
Towarzystwem na odcinku pracy 
kulturalno-oświatowej.

prowadzają już orką.
Młodzież gminy Świedziebnia, pow. Ry­

pin, postanowiła m. in. przeprowadzić 
wśród okolicznych gospodarzy akcję po­
pularyzującą uprawę roślin kontrakto­
wych. Realizując swe zobowiązania mło­
dzież ze Świedziebni odwiedziła w dniu 
12 marca gromadę Księte, gdzie w wyni­
ku przeprowadzonych rozmów wszyscy 
gospodarze postanowili hodować znaczne 
ilości lnu i konopi, buraków cukrowych 
oraz rzepaku i Innych roślin oleistych.

Wraz z meldunkami o sukcesach uzy­
skanych przez młodzież przy realizacji 
zobowiązań — napływają meldunki o dal 
szych zobowiązaniach. Np. murarskie bry 
gady młodzieżowe Zjednoczenia Budow­
nictwa Mieszkaniowego w Bydgoszczy po 
stanowiły do dnia 1 maja wykończyć i 
oddać do użytku na 2 miesiące przed za­
planowanym terminem 227 nowych izb 
mieszkalnych.

W czasie uroczystego zebrania pracow­
ników PGR Kobylniki, pow. Inowrocław, 
traktorzysta ZMP-owiec Zygmunt Jętka 
postanowił dla uczczenia Święta Klasy 
Robotniczej i 60 rocznicy urodzin Prezy­
denta Bieruta wykonać do końca bieżąc# 
go roku 1.350 ha orki średniej oraz za­
oszczędzić 3 tys. kg paliwa.

terskiej Partii Bolszewików.
Zrozumienie tej historycznej praw­

dy, te naród polski może być wol­
ny tylko w przyjaźni z narodami 
Związku Radzieckiego, żyło od wie­
ków w sercach Polaków a prawdę 
te głosili i za nią walczyli wielcy lu­
dzie obu narodów: Mickiewicz i 
Puszkin. Hercen i Jarosław Dąbro­
wski, Waryński, Marchlewski i 
Dzierżyński — oto czołowe postacie 
z historii na szlaku braterstwa i

Nie pomogły oszczerstwa i kłam-
- ^“podnieS “po**- przyjUni naszych narodów.

-u puuu.esj nomoriv oszczerstwa i kłam-
!Pó?z2‘X™rZ''^«y
j przez ® —,i-jz-™mii«nnvin datace do zohy-międzywajennyrn dążące do zohy.

nauczania języka rosyjskiego. Pod­
kreślić należy, że zarówno na tym 
odcinku jak i na innych duży wkład 
do pracy TPP-R na naszym terenie 
wnosi nauczycielstwo szczególnie 
wiejskie.

Dziś gdy imperializm amerykań­
ski miota się w bezsilnej wściekłoś­
ci, stosując nieludzkie metody woj­
ny bakteriologicznej, odbudowuje 
faszystowski Wehrmacht, odgrzebu­
je starą hitlerowską prowokację ka 
tyńską, ludność naszego wojewódz­
twa tak jak cały naród polski wie, 
te siła Związku Radzieckiego jest 
gwarancją światowego pokoju.

Naród polski widzi, te sojusz ze 
Związkiem Radzieckim zapewnia 
nam możność pokojowego budowni­
ctwa podstaw socjalizmu oraz gwa­
rantuje granice na Odrze i Nysie.

Na wściekłe ataki imperialistów 
odpowiadamy zacieśnieniem brater­
skich więzów przyjaźni ze Zw. Ra­
dzieckim.

Naród polski wierzy, te zwycię- 
I stwo w tej walce będzie po naszej 
■ stronie, bo z nami jest Zw. Radziec 

ki i jego Wódz Wielki Stalin.

Naród polski 
domaga się 
uwolnienia 
patriotów greckich

WARSZAWA (PAP) W dniu 21 
napływały w dalszym ciągu protes­
ty społeczeństwa polskiego przeciw­
ko haniebnemu wyrokowi, skazują­
cemu na śmierć bohaterów narodu 
greckiego, Belojannisa i towarzyszy 

W imieniu 140 tys. pracowników 
służby zdrowie Zarząd Główny ZZ 
PSZ wyraził najostrzejszy protest 
przeciwko zbrodniczemu wyrokowi.

Na nadzwyczajnym posiedzeniu 
prezydium Zarządu Głównego Zw. 
Zew. Pracowników Energetyki wy­
raziło w imieniu 70 tys. członków 
Związku swój protest w jednomyśl 
nie przyjętej uchwale.

Młodzi przodownicy pracy i na­
uki, zebrani na akademii z okazji 
światowego tygodnia młodzieży, któ 
ra- odbyła się w świetlicy Zjedno­
czonych Zakładów Przemysłu Far­
maceutycznego w Warszawie, złoży 

’ li jak najostrzejszy protest przeciw 
’ ko wyrokowi śmierci wydanemu na 

patriotów greckich. W uchwalonej 
■ rezolucji młodzież domaga się uchy 
I lenia wyroku i zwolnienia wielkie- 
: go syna narodu greckiego Peloja* 

nnisa i jego towarzyszy.
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■ Y ONZ powinna

pociągnąć do odpowiedzialności
9Mkazu BaŁteriologiczne j

leniów.] ONZ. ' A P' " malcs odb„o Łl. kolejne poelednenie Komi.,1 So.bro.

stawił szczegółowo stanowisko delegacjrXtcld^ ? °NZ °rSZ PrZed‘ 
zem broni atomowej 1 za redukci. ■ k e wypowiadającej się za zaka- 
cy Komisji Rozbrojeniowej i zażądał a^ Komisji PrZed‘°Ży‘ prOjekt planu Pra- 
żakazu wojny bakteriologicznei n>»» J rozpatrzyła sprawę gwałcenia
rzy gwałcą ten zakaz. P clągnięcla do odpowiedzialności tych, któ

Przechodząc do sprecyzowania planu 
łSRR Malik powiedział:

■Delegacja ZSRR uważa, że prace Ko­
misji, która nazywa się Komisją do 
Spraw Rozbrojenia, należy zacząć od 
rozpatrzenia i powzięcia uchwał w spra­
wie zakazu broni atomowej i w sprawie 
redukcji zbrojeń, przystępując w pierw­
szej kolejności do redukcji zbrojeń pię­
ciu wielkich mocarstw. Odpowiednio do 
tego delegacja ZSRR, na polecenie rządu 
radzieckiego, przedstawia następujący 
plan pracy:

I. Zakaz broni atomowej, redukcja 
zbrojeń i udzielenie informacji o zbroje­
niach.

1) Powzięcie uchwały w sprawię bez­
względnego zakazu broni atomowej i 
wszystkich innych rodzajów broni ma­
sowej zagłady ludzi oraz w sprawie u- 
stanowlenia ścisłej kontroli międzynaro­
dowej nad przestrzeganiem tego zakazu, 
biorąc pod uwagę okoliczność, że zakaz 
broni atomowej i kontrola międzynaro­
dowa zostaną wprowadzone w życie rów 
nocześnle.

2) Powzięcie uchwały o redukcji zbro­
jeń i sił zbrojnych:

a) Opracowanie uzgodnionych zaleceń 
w sprawie zredukowania przez 5 wielkich 
mocarstw - ZSRR, stany Zjednoczone, 
Chińską Republikę pudową, Anglię i | 
Francję — posiadanych przez nie zbrojeń n Knntrni= „.h' v ------------
i sił zbrojnych o jedną trzecią w ciągu o zakazi bro"' -.--- "3"16"1 
jeanego roku,
feranm°WZięCI,e UChWaly 0 wolantu kon- o redukcji 
ferencji światowej dla rozpatrzenia spra I
nychS7akerówmekżC sprawTpraktyczny^' i zbroi. i'7"eg0Ine państwa ° ^h 

środków w dziedzinie zakazu broni ato- j V ^Prsyznanie^miedz
mowej i ustanowienia kontroii migdzyna ganowi kontramem:*^^;:!.

rodowej nad przestrzaganiem tego za­
kazu.

3) Powzięcie uchwały w sprawie obo- 
’ wiązkowego udzielenia przez wszystkie 

państwa pełnych informacji oficjalnych 
o stanie ich zbrojeń i sił zbrojnych, włą­
czając dane o broni atomowej i bazach 
wojskowych na terytoriach obcych, na­
tychmiast po powzięciu uchwały w spra­
wie zakazu broni atomowej i redukcji 
zbrojeń.

II. Rozpatrzenie sprawy gwałcenia za­
kazu wojny bakteriologicznej, niedopusz­
czalność używania broni bakteriologicz­
nej i pociągnięcia do odpowiedzialności 
tych, którzy gwałcą zakaz wojny bakte­
riologicznej.

III. Opracowanie dla przedstawienia 
Radzie Bezpieczeństwa projektu konwen­
cji przewidującego środki gwarantujące:

a) Zakaz broni atomowej i zaprzesta­
nie jej produkcji;

b) Wykorzystanie już wyprodukowa- 
nych bomb atomowych 
celów cywilnych;

c) Ustanowienie 
dzynaradowej nad 
cji o zakazie broni 

IV. Opracowanie

wyłącznie dla

ścisłej 
wykonaniem konwen- 
atomowej.
postanowień o usta- 

nowleniu w ramach Rady Bezpieczeń­
stwa międzynarodowego organu kontrol­
nego o następujących funkcjach:

o zakazie broni atomowej.
1 nad wykonaniem uchwały 

o redukcji zbrojeń i sił zbrojnych.
3) Sprawdzanie informacji udzielonych 

: przez poszczególne państwa o stanie ich

kontroli mję-

Seiki listów z życzeniami
napływają do Prezydenta RP

(Ciąg dalszy ze str. 1)
Żyrardowie, PPK-„RUCh" w Rzeszowie, 
Związek Zawodowy Nauczycielstwa Pol­
skiego w Mielcu, Zarząd Wojewódzki Ligi 
Kobiet w Koszalinie, Gminna Rada Naro­
dowa w Dwikozach, Rejonowy Urząd Te­
lefonów 1 Telegrafów we Wrocławiu, 
Państwowe Technicum Geodezyjne w 
Lublinie, baza transportowa Lubelskiego 
Przemysłowego Zjednoczenia Budowlane­
go w Lublinie, Fabryka Samochodów Cię 
żarowych w Lublinie, Rejon Przemysłu 

w Lidzbarku, cementownia

ców Przemysłowych w Stalowej V.'.,U, 
Powiatowe Przedsiębiorstwo Remontowo^ 
Budowlane w Wałbrzychu, Zjednoczenie 
Budownictwa Miejskiego w Sosnowcu, 
Skwierzyńskie Zakłady Przemysłu Tere­
nowego, Mechaniczny Warsztat Stolar­
ski w Sochaczewie, Miejskie Przedsię­
biorstwo Gospodarki Komunalnej w Oła­
wie, Zjednoczone Zakłady Przemysłu Ga­
lów Technicznych w Bydgoszczy, Prze­
mysłowe Zjednoczenie Budowlane w Ze- 
Slawicach, ZMP przy GS Olszanica, samo­
rząd gospodarczy rzemiosła w Olsztynie, 
Zakłady Przemysłu Odzieżowego w Ło­
dzi, Liga Kobiet w Łobezie, Państwowy 
Szpital Kliniczny w Łodzi, PGR-Wicho- 
rzów, pow. Chełm, Stacja Obsługi Bazy 
Transportowej „Nowa Huta", Zakłady 
Mleczarskie w Mławie, Liga Kobiet w 
Katowicach, Państwowa Komunikacja Sa 
mochodowa w Krakowie, Państwowy Za­
kład Higieny w Kielcach, Ciechanowskie 
Zakłady Ceramiki Budowlanej, Spółdziel 
nia Pracy Krawieckiej „Pokój" w Dział­
dowie, Rejonowa Zbiornica Jaj 1 Drobiu 
w Charsznicy, Państwowa Fabryka Guzi­
ków i Grzebieni w Rzeszowie, Białostoc­
kie Zakłady Przemysłu Wełnianego Im. 
Sierzana, ZSCh. w Białokurach, Fabryka 
Przyrządów i Uchwytów w Białymstoku, 
kopalnia „Bielszowice", Rejon Lasów 
Państwowych we Włoszczowej, Zarząd)1 
Budowlany nr 1 we Wrocławiu, Liga Ko­
biet z Wysokiego Maz.,Komenda Powia- ! 
towe „SP" w Bartoszycach, tartak

Radomiu, Zakłady Przemysłu Drzewnego 
w Radomsku, Zakłady Przemysłu Che­
micznego w Pabianicach, Zakłady Prze­
mysłu Metalowego im. Stalina w Pozna­
niu, Piotrkowskie Zakłady Przemysłu 
Bawełnianego, oddział Narodowego Banku 

| °’sk,bgo w Sandomierzu, Warszawskie 
| Zasiady Papiernicze. Zakłady Wytwórcze
Wyłączników w Łodzi, Łódzkie Przemy­
słowe Zjednoczenie Budowlane, spółdziel­
nia produkcyjna - Jawor, zespół spół­
dzielczy „Nowy Sad" w Tolkmicku, Za­
kłady Przemysłu Bawełnianego im. 
..Wiosny Ludów", Wytwórnia Kleju w 
Oławie, Zakłady Naprawcze Taboru Ko- ' 

. Budowa Zakładów

„Groszowice", Zjednoczenie Budowy Ple 
i Woli, j 

, lejowego „Ostrów", 
Przemysłowych w Ozorkach, ZMP w Zlę- ! 
bicach, Gorzowskie Zakłady Włókien 
Sztucznych.

należytego systemu gwarancji przestrze­
gania uchwał o zakazie broni atomowej 
i redukcji zbrojeń, prawa dokonywania 
inspekcji na stałej podstawie, bez prawa 
ingerencji w sprawy wewnętrzne poszczę 
Solnych państw.

Przedstawiony przez nas plan — stwier 
dził delegat radziecki — przewiduje roz­
patrzenie sprawy bezwzględnego zakazu 
broni atomowej i wszystkich innych ro­
dzajów broni masowej zagłady ludzi oraz 
ustanowienia ścisłej kontroli międzyna­
rodowej nad przestrzeganiem tego za­
kazu, blorąc pod uwagę okoliczność, te 
zakaz broni atomowej 1 kontrola między 
narodowa wejdą w życie równocze­
śnie. Plan nasz przewiduje dalej rozpa- 
trzenie sprawy gwałcenia zakazu wojny 
bakteriologicznej, niedopuszczalności
używania broni bakteriologicznej i po­
ciągnięcia do odpowiedzialności tych 
którzy gwałcą zakaz wojny bakte­
riologicznej. Aktualność tego zagadnie­
nia widoczna jest z faktu, że już obecnie 
amerykańskie siły zbrojne szeroko sto­
sują broń bakteriologiczną, depcąc tym 
samym brutalnie odpowiednie porozumie 
nia międzynarodowe, przewidujące zakaz 
wojny bakteriologicznej jako haniebnej i 
zbrodniczej wojny, z którą nie może się 
pogodzić sumienie uczciwych ludzi, sumie 
nie wszystkich narodów cywilizowanych. 
Komisja nie może przejść do porządku 
nad tym zagadnieniem. Powinna ona 
zwrócić na nie uwagę również dlatego, 
że broń bakteriologiczną stosują wojska 
kraju, którego rząd odmówił ratyfikacji 
protokółu genewskiego z 1925 r. o zaka­
zie stosowania na wojnie gazów duszą­
cych, trujących lub innych podobnych, 
jak również środków bakteriologicznych, 
w lipcu 1949 r., na konferencji genew­
skiej, zajmującej się opracowaniem kon­
wencji międzynarodowej w sprawie o- 
chrony ofiar wojny, rząd USA wystąpił 
przeciwko zakazaniu wszystkich rodza­
jów broni masowej zagłady ludzi. Na 
konferencji tej delegacja USA odrzuciła 
propozycje delegacji ZSRR, by konferen­
cja zadeklarowała, że „stosowanie środ­
ków bakteriologicznych 1 chemicznych, 
broni atomowej oraz wszelkiej innej bro­
ni masowej zagłady ludzi nie dają się po­
godzić z elementarnymi zasadami prawa 
międzynarodowego".

W ostatnich czasach szereg generałów 
amerykańskich Jak np. Charles Louks, 
Creazy, Bellin i inni, potwierdzają w 
swych wypowiedziach, że Stany Zjedno­
czone od dawna i intensywnie przygoto­
wują się do wojny bakteriologicznej. Nie 
wolno nie zwrócić uwagi na fakt, że 
sekretarz stanu USA — Acheson, usiłu­
jąc gołosłownie zaprzeczyć faktowi stoso­
wania przez wojska amerykańskie broni 
bakteriologicznej, nie zechcial wystąpić 
przeciwko stosowaniu tej broni 1 nie po­
tępił tej zbrodniczej metody prowadzenia 
wojny.

Komisja ONZ do Spraw Rozbrojenia po 
winna rozpatrzeć to zagadnienie. Powin­
na ona potępić tych, którzy depcą kon­
wencję o zakazie broni bakteriologicz- I 

| nej, aby zapobiec stosowaniu tej broni 
! i pociągnąć do odpowiedzialności gwałci-

I.LIKSTANOW —

bakteriologiczną.

Minister Podedworny

o tegorocznej akcji „Dnia laso
WARSZAWA (PAP) 21 marca roz । li więcej 

P°C7ll'a Slęryw c®łym kraju tegorodz bszernicz 
naj ®„ „Dnie lasu i ochrony przy 

. r . y. • Zainaugurowało ją przemó- 

. wienie radiowe Min. Leśnictwa Po­
dedwornego, który przedstawiając 
zadania leśnictwa, wykazywał ,jafc 
wielką rolę dla przyspieszenia wy­
konania tyeh zadań me społeczna 
praca ludności miast i wsi, a przede 
wszystkim młodzieży przy zalesie- 
niąch, zadrzewianiu osiedli i przy 
ochronie zabytków przyrody.

„Głównym zadaniem akcji Dnia 
lasu — powiedział m. in. minister 

jest nie tylko bliższe zaintereso­
wanie społeczeństwa z aktualnymi 
zadaniami leśnictwa, jako jednej z 
podstawowych gałęzi gospodarki na 
rodowej, ale przede wszystkim fak­
tyczne powiązanie pracy leśnika z 
zespołowym, masowym i planowym 
czynem ludności miast i wsi dla 
przyspieszenia realizacji zadań sto 
lących przed leśnictwem Polski Lu dowej.”

Minister Podedworny stwierdził, 
że — przez 7 lat powojennych zasa 
dzono nowe lasy na 742 tys. ha, czy

U

. j niż przez 20 lat rzędów o- 
bszarniczo — kapitalistycznybh. pod 
kreśli? jednak potrzebę prowadze- 

• nia tych prac na jeszcze szerszą niż 
dotychczas skalę. Społeczeństwo mo 
ze w tej pracy dużo pomóc, o czym 
świadczy fakt, źe w roku zesz^yrn 
w akcji dnia lasu zalesiono ponad 
8.800 ha.

„w tegorocznej aikcji dnia lasu i 
ochrony przyrody powinniśmy — 
powiedział minister — włączyć całe 
społeczeństwo, a szczególnie mło­
dzież do współpracy przy realizacji 
za.esień o harakterze społecznym z 
głównym uwzględnieniem nieużyt­
ków i gruntów małoproduktywnych 
własności państwowej ii spółdziel­
czej, powinniśmy zarazem współ­
działać przy wykonywaniu piano­
wych zalesień w państwowym go­
spodarstwie leśnym".

W zakończeniu swego przemowie 
ma mm. Podedworny zwróci? się z 
apelem do całego społeczeństwa, a 
przede wszystkim do m-odzieży o--- ---„ocjoinmi uo m-oaz:ezy, o 

■ jak najliczniejszy udział w tegorocz 
I nej akcji „Dnia lasu".

Potężne manifestacje 
ludowychDl°'d?ańte^niitlluJąSmasowo 1 nleszcaęściem- t0 c6ż 

dować zarazą niewinną ludność".
Do protestu całego świata cywilizowa­

nego przeciwko potwornościom, prowa'dzo 
nej przez Amerykanów ty Korei wojny 
bakteriologicznej przyłączyli się również 
księża woj. krakowskiego. Zaprotestowali 
oni przeciwko zbrodniczej działalności 
imperialistów amerykańskich w rezolucji, 
powziętej przez komisję księży przy I 
ZBoWiD w której czytamy m. in.: !

„Wiadomość o niecnej kampanii ame­
rykańskiej na Korei, gdzie imperialiści 
zastosowali broń bakteriologiczną, wstną 
snęła nami do głębi. Jeśli każda wojna

| Jest nieszczęściem, to cóż mamy powie- 
| dzieć o nowej formie wojny, zaslosowa- 
nej przez Amerykanów na Korei? Wszę­
dzie podnoszą się słuszne głosy protestu. 
Do tych głosów protestu przyłączamy 
się i my, księża katoliccy i stwierdzamy 
wobec całego świata, że imperialiści ame 
rykańscy prześcignęli w swym wyrafino­
waniu wojennym metody hord hitlerow­
skich przez akty totalnego ludobójstwa. 
Potępiając dziś z całym naciskiem wojnę 
bakteriologiczną, Jesteśmy w zgodzie z 
ewangelią, nauką miłości pokoju.

Wzywamy serdecznie naszych współbra­
ci — kapłanów, aby w kazaniach uświa­
damiali wiernych o potworności wojny 
bakteriologicznej i zdecydowanej kńntecz 
ności zbiorowego protestu wszystkich 
uświadomionych katolików przeciw tej 
nowej potworności niszczycielskiej".

W Szczecinie 40 tys. 
madziło się na placu 
żyńskiego i przyległej 
rodowej, aby wyrazić 
test i uczucie odrazy 
szych zbrodni ludobójstwa, stosowanego 
przez amerykańskich agresorów w boha­
terskiej Korei.

„Ani Jeden Polak nie może pozostać 
obojętny wobec bestialskich zbrodni ame 
rykańsklch naśladowców Hitlera — po­
wiedział profesor dr Starkiewicz. — Gar- 
Stka pseudonaukowców amerykańskich 
przekupionych przez Biały Dom w Wa­
szyngtonie poszła na służbę morderców. 
Napawają nas obrzydzeniem I odrazą czy 
ny zbrodniarzy z tytułem doktora I ge- 
nerała“.

Z dziesiątek tysięcy piersi rozlega się 
groźny okrzyk: '„Precz z ludobójcami! 
Niech żyje bohaterski naród koreańskil 
Zbrodniarzy 1 ludobójców amerykań- 
skich pod sąd narodów!**

W uchwalonej rezolucji mieszkańcy 
Szczecina wyrażają swoje oburzenie wo- 

I bec zbrodni amerykańskich i ślą serdecg 
ne słowa solidarności obrońcom Korei.

mor-

Wokół baz USA 
w Hiszpanii

NOWY JORK (PAP) Prasa zapo­
wiada, że na początku przyszłego ty
godma rozpoczną się w Madrycie 
rokowania amerykańsko - hiszpań 
skie w sprawie wydzierżawienia 
stanom Zjednoczonym baz wojsko­
wych w Hiszpanii frankistowskiej 
Ze strony USA rokowania prowa­
dzić będzie nowomianowany amba- 

^aC. Veagh' którego Przyjazd 
do Madrytu spodziewany jest lada 
chwila. Franco ma wystąpić z pro­
pozycją zawarcia paktu „wzajem- 
nej pomocy .

Mroirso
Chmurno z lokalnymi większymi 

przejaśnieniami, miejscami przelot­
ne opady śniegu. Mroźniej. Tempe­
ratura nocą od minus 4 st. na zacho 
dzie kraju do zera na północnym 
wschodzie. Dniem maksymalna od 
zera na zachodzie do minus 6 st. na 

cieli tej konwencji, piętnującej wojnę W:®try słabe
bokterinineir^.. iub ułni-arkowane z kierunków pół­

nocno — wschodnich.

mieszkańców zgro- 
im. Feliksa Dzier- 
ullcy Jedności Na- 
swój gniewny pro- 
do najpotworniej-

(«5
2

Grzegorz Modestowicz rzucił ponure

a ?SZer^ Plenl^y i inne typy spod ciemne!gwiazdy LudziP ,■ inne typy sPod ciemnej

Dobroszycach, Zgierskie Zakłady prze- który owdowiał ieszczp nrźpd słyszał również, zęby Chałuzjew, 
mysłu Wełnianego, Zakłady Drzewne _ Pr,pnr1„ql ® Przed rewolucją, ożenił się powtórnie.
~ =?-■ - 

idyX^eSt°W1“a^rZyknę^z2par^^ Si

ią G™gorz

Zakłady Przemysłu Bawełnianego w An- jak najlepszT^^aTen^2^01^8 ModeStowicza Zabity na kobiecie 
drychowie. Fabrvka Maszvn J '^Jiepsze wrażenie.

— Głupstwo, ojczulku, nie ma za co przepraszać — 
śpiewnie przeciągając słowa. - __

• ł- w Gilowce miodem się kuruje
. .. _______ Grzegorz Modestowicz miał już na końcu ipzvko i-

Miejskiego W Rzeszowie, Pytanie, powstrzymał się jednak, nie chcąc zdradzić ‘ ,erpll,w.e 
iysłu Drz™o w nem I Jesteście zapewne małżonką Nikomeda Iwano^cz? mekaWOŚC1- 

Co tez wam do głowy przyszło, ojczulku! — machnęła dvwa 
k.m toPta. - K«™ t.k, potrzebny do szc!ęśa™

Przemysłu Leśnego w Zawodówce. Dolno 
śląskie Zakłady Wytwórcze Urządzeń Ra 
diowych w Dzierżoniowie, Technikum 
Handlowe w Ostrowie Wlkp., Lubańskle 
Zakłady Przemysłu Bawełnianego, ZBMW 
— 2 Muranów w Warszawie, Bielskie 
Zakłady Przemysłu Lniarskiego „Lenko", 
Państwowa Huta Szkła w Wałbrzychu,

drychowie, Fabryka Maszyn Rolniczych 
„Kraj" w Kutnie, Zakłady Porcelany 
Stołowej w Wałbrzychu, huta im. Dzier- , ----- —
żyńskiego, Fabryka Sklejek w Białymsto- W clornu> Wyjechał, 
ku. Browar w Sarnakach, Zjednoczenie 
Budownictwa 1
Zakłady Przemysłu Drzewnego w Rem 
bertowir, cementownia „Pokój" w Re­
jowcu, Rejon Przemysłu Drzewnego w | niklem kobieta

XT. ■ ------ ’ Powiedziała,
Nie ma Nikomeda Iwanowicza

Sek żeby™ imbil. . w domu
ku™ Me slJ "°w,<? I"a<lOT,<>, “ Jak k01'k » -

“ 'hrb« »■ ™k roboty starczy... A tyy
MowijT’dJte™ Grze«or2 Mode-
bardziej- _ hard pytanie, które interesowało go naj--J. nie >ly-

J*-—*, s-mim 
dworcu. kupuje o dzień wcześniej bilety na

w7»L?g" Wynika' “ Nik”ed bywa jednak „„sam,

znajomym — 'athUormoo.at.T Przychodzi! ze swoim bażenowskim 
nrzvioJuoi • po,lnl7rmowaia g° rozmowna sasiadka. — W środę też 
dm .Te ul Ae “‘“te » Gomozawodzku ze dwa-ta 
walów, to znowu wyjechał ? sameS° rana pytał o niego Rasko- 
loż b^tNaTe^T8' Gmg“rZ - Raskowa-

oP„odTTw,le' ni' "•“'W Uk
. nal^nE'tl,)feKjS . >» spojrzenie
żegnać uc'1yDl czapeczki i zaczął się

Spiknął się, spiknął Paweł-z Nikomedka' — mwćłoi

dawna SkT^."

razu był u Grzegorza Modestowicza w snTZie SieTTió 
dano mu jako droe-ie kamion^ n prawle szkieł, które sprze- 
po schodkach na facjatkę Żona ieun 7y‘0SZC7'Ony staruszek wszedł domyśliła się, że coś jest nfe w SnrZąta,a na schodach,
mknięte drzwi do pracowni GrzegoAl^MtS^3 nied°* 
wrażenie, że mąż zamierza zbić gościa Modestowicz« i odniosła
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Gdy Ursusy witają wiosną...
Zdarzyło się to w W ięcóa wicach. 

Proste zdarzenie. Na podwórzu ma­
jątkowym chrapał traktor, źlił sdę i 
trząsł jak w gorączce. I ustawał nie­
spodziewanie. zupełnie bez przyczy­
ny. Umorusana jak diabli obsługa 
już nie wiedziała co robić. Widziało 
■ię wyraźnie: traktor me popsutą 
„wątrobę". Sprawia nde byłaby tak 
gorąca, gdyby nie pole. Świtaniem 
w bruzdach zostawał szron, połę cze 
karo na orkę. Wielu pomyśli: zastą­
pić traktor końmi. Można, tytko 
drobny szczegół... potrzeba ich osiem 
klztesiąt. Dopiero w takiej sile wy­
konają orkę i pian. Kierownik de­
cyduje krótko: do traktora wezwać 
lekarzy. Telefonogram odbiera TOR. 
„Lekarze" w kombinezonach zapu­
szczają motory motocykli. Szosą do 
Wiąc-awic leci pomoc. Monterzy sta 
wiają ..diagnozą": pęknięcie cylin­
dra. Monterzy wiedzę ,że w Więcła- 
wicach nie można zwlekać. Ten trak 
tor wyszedł w pole. Wyszły również 
do prac w olbrzymim Karnkowskim 
Ogrodzie dwa nagle „zachotrzałe" 
taa’story. I wyszło setki innych...

ilms tej sprawy nie zawiera w so* 
bier romantyzmu, jest to szybka i 
energiczna pomoc jakiej udziela te- 
rApowi Techniczna Obsługa Rolnic­
twa. Dyir. Zieliński z toruńskiego 
TOR-u nie stawia jednak tej spra­
wy jako najważniejszej. Jest ona 
małą cząstką wielkiej roboty. Wy­
posażeni w motocykle monterzy 
(pod kierownictwem inspektora) krą 
żą wprawdzie w powiatach, ale w 
tym czasie warsztaty „rozgryzają" 
jądro roboty: kwartalne remonty. 
Od ich wykonania zależy akcja 
siewna, orka, akcja omłotowa. TOR 
nie jest szpitalem maszyn — jest 
Szkołą maszyn. W 1952 roku TOR w 
Toruniu musiał zrealizować remon­
ty zimowe do dnia 15 marca. Zrea­
lizował je do 14 lutego i zajął się 
drugim ważnym problemem: rege­
neracją części. W ten sposób roewią 
zano również ręce dla akcji siew­
nej. Dziesiątki ciężkich Ursusów i 
dziesiątki smukłych Żetonów — ra­
zem witają wiosnę. Akcję zapięto 
na ten ostatni guzik...

„PACJENT NA STOLE"
TOR jest bezą zmechanizowanej 

•beługi rolnictwa. Jeiela wypuszcza 
rocz .ie 200 traktorów, lokomobile, 
tnłocaraóe — to nie jest to sprawa 
prosta. Sita tych maszyn zastępuje 
tysiące koni i troska człowieka o 
maszynę jest zupełnie szczególna. 
Pacjent nazywa się (na przykład) 
Ursus. Bardzo był wdzięczny db 
pracy, nie okazywał znużenie w 
sześcioskibowym pługu. Nadszedł 
jednak czas remontu i traktor wje­
chał w ogrodzenie TOR-u. Maszynę 
odebrał mistrz warsztatowy i zarzą­
dził demontaż. Przez weryfikację, 
kontrolę techniczną (to jakby diag­
noza) — pacjent trafił na stół. Po 
kontroli międzyoperacyjnej nastę­
puje odbiór techniczny. Znów mło­
dy Ursus pracuje już w polu, ale 
ludteie nie przestają czuwać. Monte­
rzy w terenie sprawdzają i korygu­
ją jego pracę. W ciągu 120 godzin 
po remoncie Ursus udawadnie tę­
żyznę. Dopiero wówczas zdobywa
pełną niezależność. Teką troskę prze 
je wia się również o nowe maszyny 
w okresie gwarancyjnym.

W tegorocznych remontach zimo­
wych — zespól pracowniczy TOR w 
Toruniu zdał egzamin- na najwyższą 
ocenę. Zasilił on POM-y wiosenną 
B>ą bojową — traktorami. Oddał .je 
do rąk tak wcześnie i w tak dobrym 
stanie, że traktorzyści szeregu po­
wiatów mogą bez obaw kreślić pla­
ny pracy. Cóż wart najlepszy lotnik, 
gdy zawodzi mechanik? Mechanik 
traktorzysty jest tak samo ważny. 
Monterzy TOR-u nie zawodżą.

LUDZIE OD TRAKTORÓW
W rękach „czarnego" montera mu 

Bi tkwić coś więcej niż umiejętność. 
Monter kocha sprawność maszyny i 
barwne lakiery nie mają d’.a niego 
siły uwodzicielskiej. Człowiek i ma­
szyna — szanują prawdę. Jest to 
przyjaźń z prawdziwego zdarzenia. 
Tylko w ten sposób da się uzasad­
nić fakt, że monter Grubecki u- 
sprawnił ściąganie trybów* z wału

W ancie walki o wodę.

korbowego u pewnych typów trak­
torów — co przyniosło wielkie o- 
szczędności w roboczo-godzinach, a 
tokarz Pietrusiński Leon zbudował 
przyrząd do obróbki mimośrodów. 
Dąbrowski Feliks (instruktor tech­
niczny) skonstruował również przy­
rząd do wycinania uszczelek elemen 
tów chłodnic, których tak wiele się 
zużywa. Otrzymał za to premię pie­
niężną. Racjonalizacja w TOR jest 
na dobrych drogach. A ile sprytu, 
kwalifikacji i wręcz talentu — wy­
kazują monterzy w terenie? Ich pra 
ca jest szkcłą pomysłowości.

Padają tu rekordy pracy. W akcji 
remontów zimowych monter Gru- 
becki wykonał plan w 318 proc. Tka 
czykowski Jan w 395 proc., bryga­
da młodzieżowa przy Zetorach nie 
zosteca w tyle. Wiśniewski Edmund 
osiągnął 400 proc, normy, Kalemba 
Wiktor 224, a Górny Edward — 381. 
Prawdą więc jest, że siłę bojowa 
zdobywają maszyny od człowieka, i 
Kwalifikacje tych monterów są rze- I

„Fabrykacja wody“
Już w ostatnich latach przed II 

Wojną Światową niektórzy uczeni 
polscy zaczęli się zastanawiać nad 
zabezpieczeniem znem Polski przed 
możliwościami ich bezpłodnego wy* 
suszenia. Prace te jednak były ściśle 
teoretyczne i dopiero po wojnie, gdy 
nauka powiązała się wreszcie z w 
dziennym życiem naszego narodu i 
gdy coraz bardziej rozwijający się 
przemysł śląski zawołał wielkim gło­
sem: „Wody!”, rozpoczęto liczby i 
plany zamieniać w kanały i zbiorni­
ki.

Tak narodziły się m. in. Goczałko­
wice, potężny zbiornik wiślanej wo» 
dy o pojemności 170 mil. m3, który 
zabezpieczy nasz przemysłowy okręg 
śląski przed niedoborem wody. Kaź* 
da tona surówki — to 21 tan wody, 

Goczal kuwice...
tona cynku « 60 ton wody, tona celu* 
łozy * 400 ton wody, a tona jedwa­
biu sztucznego • 1000 ton wody. Tym 
czasem Górny Śląsk, który leży aku* 
rat na wododziale Wisły i Odry 
większość swych opadów traci przez 
szybki ich spływ do tych rzek, a i te 
resztki wody, które zrastają, przesią* 
kają w głąb ziemi, giną bezpowrotnie. 
Dlatego to woda miast płynąć nie* 
produktywnie w Wiśle, rozprowadzę* 
na będzie pompami z . Goczałkowic 
po całym zagłębiu przemysłowym.

Ale Goczałkowice, to tylko pro* 
duktywizacja wody już przez nas po­
siadanej, co zaś należy czynić, gdy 
tej wody w ogóle brakuje? Jak ją 
„sfabrykawać?”

Dla uczonych naszych, którzy »«dr 
jęli się poważnych prac zabezpiecw- 
jącyoh wodę na Lubelszczyźnie, na 
Śląsku i na Pomorzu za wzór postu* 
żyły wieloletnie doświadczenia rosy] 
skie i śmiała realizacja planów Sta* 
lipowskich w ostatnich latach w 
ZSRR. 

czywiście wysokie. Pracują bardzo 
szybko i bardzo dokładnie. Ciąży na 
nich szczególna odpowiedzialność, 
ponieważ TOR daje gwarancję trak 
torom i stałby się gospodarstwem 
zrujnowanym doszczętnie — gdyby 
pracowano niedbale. Ręce montera 
wyrażają najlepiej — to co istnieje: 
łączność człowieka miasta z człowie 
kiem wsi.

Z dzwoniących, pełnych błękit­
nych płomieni warsztatów TOR-u 
— wypełza powoli traktor. Jest to 
polski Ursus. Odmłodzona maszyna 
zapomniała już o udrękach jesieni, 
drży w niej siła aż brzęczy maska 
na motorze, a traktorzysta chwieje 
się w siodełku. Traktor zrobił dwie 
rundy w podwórzu i stanął na 
wprost słońca. Cieple już słońce. 
Maszyna drży i czuje się w niej 
„ludzką" tęsknotę za polem. A w 
Ostaszewie odtnarzła już ziemia i 
traktorzysta przygotował Ursusowi 
prezent: zaczynającą życie gałązkę 
wierzby. Krystyn.

। Już w r. 1809 właściciel niewielkie 
i go majątku w pow. miro grodzkim 

(gub. portawska) W. J. Łomakowski 
w swej wsi Trudolubiu noapocząi 
sadzenie drzew uważając, że odpo­
wiednie zadrzewienie posiada korzys* 
tny wpływ na rozwój rośbn upraw’ 
nych.

W r. 1843 zabrał się do prac zale­
sieniowych Wiktor Graff. W ciągu 
23 lat zdołał on zaiłesić 150 ha. stepu 
między Dnieprem a rzęką Kalmius 
przy gigantycznym wprost nakładzie 
pracy i kapitałów. W ślady Graff a 
poszło wkrótce kilku następców, a 
choć susza w 1891 niemali doszczęt­
nie wyniszczyła uprawy leśne, uzys­
kano jednocześnie niezmiernie cenne 
informacje co do odporności poszczę* 
gólnych gatunjców drzew na różne 

warunki klimatyczne.
W latach późniejszych w Rosji cał» 

skiej eksperymentatorzy porzucają 
i ideę zwartych masywów leśnych, a 
przerzucają się raczej na pasy zadrze 
wień sadzone z różnym skutkiem 
przeciw różnym mankamentom klima 
tu. Srediński np. sadzi w r. 1878 pa* 
sy drzew jako osłonę linii kolejo­
wych przed zawiejami: śnieżnymi, de 
Carriere sadzi szereg pasów drzew­
nych przedzielających pola uprawne, 
następnie specjalna komisja carska 
z Dokuczajewem na czele przeprawa* 
dza doświadczalne sadzenia pasów 
leśnych przeciw wichrom w Kamie* 
niostepie, Starobielsku i Wdeliko— 
Anadolu.

Od r. 1923 datuje się w ZSRR nowy 
ekres prac badawczych w dziedzinie 
zabezpieczenia wilgotności pól. Okres 
ten zakończył się historyczną uchwałą 
Rady Ministrów ZSRR i CK WKP(b) 
z dnia 24 października 1948 r., która 
przewiduje pokrycie całej Ukrainy gl 
ganitycznymi wręcz leśnymi pasami 
polochronnymi, co w konsekwencji 
swej doprowadzić winno do poważ* 
nych zmian klimatu na Ukrainie.

Wprawdzie pasy leśne na Ukrainie 
w pierwszej kolejce zabezpieczyć ma­
ją pola uprawne przed suchowiejami 
i czarnymi burzami, dotychczasowe 
doświadczenia zdają się wskazywać 
jednak na to, że jednocześnie z zaha* j 
mowaniem wiatrów zmniejszy się pa* ' 
rowanie powierzchni, zwiększy się 
wilgotność powietrza i gleby.

Racjonalne rozprowadzenie wody — 
jak to widzimy na przykładzie Goczał 
kowic (w r Inictwie przykładem siu* 
żyć może każde racjonalne zmelioro* 
wane pole) i zmniejszenie bezproduk 
tywnych spływów i parowania wody 
(lasy, względnie pasy drzew) — oto 
oręż jaki daje nam dzisiejsza nauka 
w walce o wodę. (z) I

Projekt Konstytucji Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej

Prawo do wypoczynku i ochrona zdrowia
ARTYKUŁ 59.

1. Obywatele Polskiej’ Rzeczypospolitej Ludowej mają prawo 
do wypoczynku.

2. Prawo do wypoczynku zapewniają robotnikom i pracowni­
kom umysłowym: ustawowe skrócenie czasu pracy, coroczne 
płatne urlopy.

3. Organizacja wczasów, rozwój turystyki, uzdrowisk, urzą­
dzeń sportowych, domów kultury, klubów, świetlic, parków i in­
nych urządzeń wypoczynkowych stwarzają możliwości zdrowego 
i kulturalnego wypoczynku dla coraz szerszych rzesz ludu pra­
cującego miast i wsi.

ARTYKUŁ 60.
1. Obywatele Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej mają prawo 

do ochrony zdrowia oraz do pomocy w razie choroby lub nie­
zdolności do pracy.

2. Coraz szerszemu urzeczywistnianiu tego prawa służą:
1) rozwój ubezpieczenia społecznego robotników i pracowni­

ków umysłowych na wypadek choroby, starości i niezdolności do 
pracy oraz rozbudowa różnych form pomocy społecznej,

2) rozwój organizowanej przez państwo ochrony zdrowia lud­
ności, rozbudowa urządzeń sanitarnych i podnoszenie stanu zdro­
wotnego miast i wsi, szeroka akcja zapobiegania chorobom i ich 
zwalczania, coraz szersze udostępnianie bezpłatnej! pomocy le­
karskiej, rozbudowa szpitali, sanatoriów, ambulatoriów, wiej­
skich ośrodków zdrowia, opieka nad inwalidami.

Praw® do wypoczynku ma na celu 
ochronę zdrowia i zdolności do pracy. 
W' państwach kapitalistycznych celem 
odpoczynku jest przywrócenie pracują­
cemu jego zdolności do pracy najem­
nej. jego zdolności do przynoszenia zy­
sku kapitaliście. Natomiast w ustroju 
budującym socjalizm zabezpieczenie 
prawa do wypoczynku polega na tym, 
że poza motywem zabezpieczenia ochro 
ny zdrowia, chodzi o stworzenie pracu­
jącemu obywatelowi warunków do 
udziału aktywnego w życiu politycz­
nym, społecznym 1 kulturalnym kraju. 
Chodzi o danie szansy każdemu pra­
cującemu rozwinięcia swoich indywi­
dualnych, poza zawodowych uzdolnień, 
upodobań i rozwoju talentu. W tym 
znaczeniu państwo ludowe kładzie 
szczególny nacisk na rozwój wczasów 
pracowniczych, turystyki, uzdrowisk, 
urządzeń sportowych, domów kultury, 
klubów, świetlic, które w coraz szer­
szym zakresie udostępniane szerokim 
rzeszom ludu pracującego zezwalają 
na umożliwienie obywatelom efektyw­
nego udziału w życiu społecznym kraju

Prawo do wypoczynku polega na u- 
stawowym skróceniu czasu pracy i co­
rocznych płatnych urlopach. W Pol­
sce przedwrześniowej ustawa o ł-go- 
dzinnym dniu pracy była systematycz­
nie i bezkarnie łamana przez właści­
cieli fabryk i przedsiębiorców. Nie sto 
sowano żadnych przepisów o dniu pra­
cy. W niektórych fabrykach stosowa­
no 12-to, lub 16-to godzinny dzień pra­
cy. Nie stosowano żadnej ochrony mło­
docianych przed przeciążeniem pra­
cą. Nie były również przestrzegane 
przepisy o urlopach. Przeciętny czaso­
kres przyznawanego urlopu dla robot­
nika wynosił od 1—I dni, a dla urzęd­
nika od 2—19 dni.

W Polsce Ludowej ustalono w zasa­
dzie S-mio godzinny dzień pracy i 4S 
godzinny tydzień pracy dla przemysłu, 
budownictwa, handlu itd. W tych ga­
łęziach produkcji, w których praca 
jest bardzo ciężka i szkodliwa dla zdro 
wia dzień pracy jest skrócony od 7—6 
godzin. Wszyscy młodzi korzystają 
ze skróconego czasu pracy w wymiarze 
6 godzin. Tylko w wyjątkowych wy­
padkach, uzasadnionych koniecznością 
wyższego rzędu dla rozwoju gospodarki 
narodowej za zgodą załogi może być 
przedłużony dzień pracy, przy czym 
godziny nadliczbowe opłacane są 
zgodnie z umową zbiorową.
Przepisy o urlopach pracowniczych 
stworzone przez Władzę Ludową roz­
szerzają uprawnienia pracowników fi­
zycznych do 12 dni urlopu po roku pra 
cy i do miesięcznego urlopu po 10 la­
tach pracy oraz wprowadzają urlopy 
dla młodocianych już po pół roku 
pracy. Koszt pobytu na wczasach, zo­
stał rozłożony między Państwo, praco­
dawcę i pracownika. Różnorodność 
form wczasowych polega na tym, iż 
robotnik i pracownik umysłowy ma 
możność korzystania z takiego rodzaju 
wypoczynku, jaki najbardziej odpo- 
powiada jego organizmowi 1 jego uspo 
sobieniu. Ponad pół miliona rocznie 
korzysta już dziś z urządzeń wczasów

Nowy radziecki sposób konserwowania krwi
Przetaczanie krwi ©lało się w lecz* | 

nictwie radzieckim jedną z najsze* 
rzej stosiowanych metod. Tak pzero* 
kie rozpowszechnienie tej metody 
stało się możliwe dzięki wybitnym o* 
siągnięciom uczonych radzieckich, i 
którzy odkryli sposoby długotrwałe* i 
go przechowywania krwi w stanie za I 
konserwowanym.

W ciągu kilku ubiegłych lat w 
Centralnym Instytucie Hematologii i 
Przetaczania Krwi w Moskwie oraz 
w oddziale leningradakiego insty* 
tulu opracowano nowe, udoskonalę* 

pracowniczych w miojsoowaśeiaoh u- 
drowiskowycli i klimatycznych; w gó­
rach, nad morzem.

Prawo zabezpieczenia zdrowia, oraz 
prawo do pomocy w przypadku cho­
roby i niezdolności do pracy oznaczą, 
iż Polska Rzeczypospolita Ludowa za­
pewnia w tych wypadkach swym oby­
watelom pomoc i opiekę materialną, 
niezbędne środki egzystencji i bezpłat­
ną opiekę lekarską. Zabezpieczenie 
na starość i niezdolności do pracy u- 
walnia obywateli od wiecznego strachu 
„czarnego dnia" wiszącym nad każ­
dym człowiekiem pracy w krajach bur 
żuazyjnych. W krajach burżuazyjnych 
opieką socjalną objęta jest tylko część 
ludności, przy czym ubezpieczoni obo­
wiązani są wpłacać składki wynosząc® 
od U do 17 proc, zarobku. W Polsc® 
Ludowej całą należną składkę ubezpie­
czeniową opłaca zakład pracy. Leci* 
nlctwo zapewnia ubezpieczonym bez­
płatną opieką lekarską, bezpłatny przy 
dział leków z symboliczną odpłatnością 
1« proc. Akcja socjalna w przemyśl® 
i administracji państwowej wprowadzo 
na jest z dotacji państwa przeznaczo­
nej na ten cel. W trosce o. ochronę zdro 
wia Państwo prowadzi liczne prewen­
toria, domy zdrowia, stacje opieki nad 
matką i dzieckiem, koloni® 1 półkolo­
nie dziecięce. Dziś z lecznictwa ubez­
pieczeniowego korzysta około 13 milio­
nów osób, gdy w r. 1932 zaledwie oko­
ło 5 milionów osób. Rozbudowa szpi­
tali, ośrodków zdrowia w mieście i na 
wsi, szkolenie nowych kadr lekarskich 
i pielęgniarskich decydują o tym, iż w 
coraz większym zakreśl® obywatele 
korzystają z prawa do ochrony zdro­
wia.

Jeżeli chodzi o zabezpieczenie nie­
zdolnych do pracy warunków opieki 
socjalnej i pomocy materialnej na­
leży podkreślić, iż wszyscy po­
bierający renty w ilości 729 tys. osób 
i emerytury w ilości HI tys. osób ko­
rzystają niezależnie od zaopatrzenia 
materialnego z bezpłatnej pomocy le­
karskiej.

Ten kto nie pracował całe życie, lub 
żył z wyzysku cudzej pracy na takie 
zabezpieczenie na wypadek niezdolno­
ści do pracy liczyć nie meśe.

Konstytucja Polskiej Rzeczypospoli­
tej Ludowej nie może jednak zapewnić 
niektórych praw obywatelskich w spo­
sób tak pełny i powszechny jak Kon­
stytucja Stalinowska. Jesteśmy w okre 
sie budowania podstaw socjalizmu. W 
tych warunkach niektóre prawa oby­
watelskie ujęte zostały z punktu wi­
dzenia stopniowego i systematycznego 
rozwoju, o czym mówi art. 57 projek­
tu Konstytucji. Tak więc np. z zaopa­
trzenia na starość nie korzystają chła- 
pi, nie korzystają także w pełni z wcza 
sów pracowniczych. Szeroką opieką 
socjalną otaczani są chłopi pracujący 
w PGR, którzy na równi z masami pra 
cującymi w gospodarce socjalistycznej 
korzystają z tych urządzeń opieki soc­
jalnej, które Państwo Ludowe stwo­
rzyło.

ne metody konserwowania krwi i o« 
trzymywania z niej niezwykle cen* 
nych preparatów leczniczych. Grupa 
uczonych radzieckich pod kierownic­
twem członka korespondenta Aka« 
demii Nauk Medycznych ZSRR — 
Andrzeja Bagdasarwa odkryła meto* 
dy pozwalające na przećhowywa* 
nie krwi dla celów leczniczych w cdą 
gu niemal 2 miesięcy. Jednocześnie 
grupa ta otrzymała nowe preparaty, 
przeznaczone do tamowania krwi. 
Preparaty te znalazły iuż ez<»rak!^ 
zastosowanie w Chirurgii.



POŁSKIą
Sprawy rzemieślnicze

na Komisji Planu Gospodarczego i Budżetu
IZ omisja Planu Gospodarczego 

i Budżetu, obradująca od sze­
regu tygodni nad projektem ustawy 
o narodowym planie gospodarczym 
na rok 1952 i projektem ustawy bud­
żetowej na rok 1952, poświęciła rów­
nież wiele miejsca w swej części pro 
gramowej prac jak i w dyskusji spra 
worn rzemiosła uspołecznionego i in­
dywidualnego. Sprawy te poruszone, 
zostały przez posła Stefańskiego i do 
tyczyły szczególnie problematyki su­
rowcowej, lokalowej i finansowo - po 
datkowej, jak również szeregu kwe­
stii związanych z działalnością rze­
mieślniczych spółdzielni pomocni­
czych oraz właściwego wykorzysta­
nia rzemiosła uspołecznionego w wy­
konawstwie naszych planów gospo­
darczych.

Szeroka dyskusja, w której wzięli 
udział liczni posłowie, wskazała na 
szereg istniejących możliwości w kie­
runku poszerzenia działalności uspo­
łecznionego rzemiosła. Podkreślono, 
niewłaściwe jeszcze w licznych przy­
padkach, dublowanie przez spółdziel­
czość pracy produkcji przemysłu klu­
czowego.

Właściwa rola rzemieślniczych spół 
dzielni winna się ujawnić na odcinku 
usług, i to szczególnie na wsi i w 
małych miastach. Tendencje koncen 
tracji przemysłowych ’ i rzemieślni­
czych spółdzielni pracy tylko w wiel 
kich miastach nie są słuszne.

Szczególnie wielokrotnie podkreśla 
no w dyskusji potrzebę podniesienia 
jakości zarówno wyrobów jak i

i usług. Walka o jakość wyrobów 
winna być programem działania drób 
nej wytwórczości w 1952 r. Przez po 
szerzenie produkcji pod względem 
asortymentu i jakości wyrobów 
i usług w bieżącym roku, drobna wy­
twórczość wykona zadania, jakie 
przed nią stoją. Wiele czasu poświę­
cono sprawie upłynnienia remanen­
tów niechodliwych towarów. Akcja 
w tym kierunku, jest w toku i znaj­
dzie całkowite rozwiązanie w bieżą 
cym roku.

Rzemiosło o projekcie Konstytucji
W Polsce przedwojennej były jednostki, którym powodziło się do­

brze. Ja dziś rozumiem, że miliony ludzi cierpiało bezrobocie, nędzę i wy 
zysk. Te miliony cierpiały po to, by jednostki żyły w dostatku. ।

Miałem wielu kolegów szewców, którzy pracowali systemem chałup- i 
niczym i nie znali niczego prócz wyzysku i biedy, a największym dla' 
nich strachem było bezrobocie.

Dzisiaj Polska Ludowa usunęła raz na zawsze widmo bezrobocia, ■ 
Projekt nowej Konstytucji jest podsumowaniem osiągnięć całego na 

rodu i wielką kartą wolności obywateli.
STANISŁAW ZAREMBA 

przew. Cechu Rzemiosł Różnych w Świdnicy

Projekt nowej Konstytucji jasno precyzuje zasady rozwoju siły go­
spodarczej Polski.

Jako spółdzielcę interesują mnie szczególnie artykuły projektu za-' 
pewniające swobodny rozwój ruchu spółdzielczego w mieście i na wsi. 
Spółdzielczość ma zapewnioną wszechstronną pomoc oraz szczególną opie 
kę ze strony Państwa. Tym samym spółdzielczość polska znajduje właści­
we warunki do swego rozwoju jako ważne ogniwo w gospodarce uspo­
łecznionej.

ADAM WOZNIfiSKI 
kierownik Chem. Spółdzielni Pracy „Montan" w Poznaniu

Chciałbym, aby każdy usłyszał nasz głos: niech go usłyszą wszyscy 
podżegacze wojenni. Władza ludowa w trosce o wszystkich ludzi pracy 
daje nam w projekcie nowej Konstytucji wszystkie prawa, o które masy 
pracujące daremnie walczyły pod rządami kapitalistów i obszarników.

O władzę ludową walczyli i ginęli najlepsi synowie Ojczyzny, a nam 
przyszło walczyć o wykonanie Planu 6-letniego.

Kiedy byliśmy bardziej pewni prawa do pracy i odpoczynku jak nie 
dziś. Dawniej sanacja straszyła nas, że komuniści pozamykają kościoły 
i zamienią na magazyny. Przekonaliśmy się, że to jest wszystko nie­
prawdą.

Pamiętamy wyzysk sanacyjnych kapitalistów, kiedy robiło się po 20 
godzin na dobę, za co dostało się marne wynagrodzenie, a dziś my wszy­
scy mamy prawo do zajmowania stanowisk w Polsce Ludowej. Mało to 
jeszcze, ale nasze dzieci mają prawo uczęszczania do szkół średnich i wyż 
szych, o czym się nam nigdy nie śniło w czasach sanacyjnych. Projekt 
Konstytucji zapewnia rzemiosłu w Państwie Ludowym dalszy rozwój 
spółdzielczości.

Art. 60 projektu Konstytucji zapewnia nam wszystkim w razie cho­
roby lub niezdolności do pracy opiekę. Jest to dowodem, że Państwo Lu­
dowe dba o każdego obywatela.

Biorąc to wszystko pod uwagę, sądzę, że projekt Konstytucji winien 
być przez wszystkich rzemieślników przyjęty z entuzjazmem, bowiem po 
raz pierwszy w dziejach historii wspomina się w nim o rzemieślniku 
oraz po raz pierwszy poddaje się projekt Konstytucji pod ogólnonaro­
dową dyskusję mas pracujących.

WOJDA STANISŁAW 
kierownik Rzem. Spółdz. Wielobranżowych 

w Jelehiej Górze
Na swoim zakładzie pracy od pierwszego dnia po ukazaniu się pro­

jektu dyskutuję z kolegami i wyjaśniam wątpliwości tym, którzy je po­
siadają. Przede wszystkim wdzięczny jestem władzy ludowej za uczynie­
nie pracy prawem każdego obywatela. Poza tym, jako racjonalizatora 
cieszy mnie fakt opieki Państwa nad przodownikami pracy i racjonaliza­
torami. To ułatwi nam pracę i podniesie jej wyniki, to zachęci również 
do dalszych wysiłków. Projekt Konstytucji wyraża wszystkie myśli 
i pragnienia klasy pracującej i dlatego przyjęty został z takim entuzjaz­
mem.

WACŁAW PIASKOWSKI 
racjonalizator — ZISPO w Poznaniu

Rzemieślnicy woj. kieleckiego 
o projekcie Konstytucji

Na terenie Kielc, Radomia, Sandomie-1 Rzemieślnik Kęsicki z Sandomierza 
rza, Buska, Pińczowa, Starachowic, i stwierdza, że projekt Konstytucji zapew- 

Włoszczowej, Końskich, Jędrzejowa, 
Opoczna, Ostrowca i Kozienic, odbyły się 
cechowe zebrania informacyjno-dysku- 
ayjne rzemieślników. Projekt Konstytu­
cji zreferowali aktywiści SD, podkreśla­
jąc poważną rolę rzemieślników w budo­
wie naszego Państwa Ludowego. Szeroki 
udział rzemieślników w zebraniach i dy­
skusji potwierdza jeszcze raz fakt, że 
rzemieślnik jest świadomy swej roli i za 
dań w nowym ustroju społecznym, prze­
kreślającym ostatecznie prawo kapitaii-• 
stycznego wyzysku.

Rzemieślnik Kocik z Radomia powie­
dział: „Polska klasa robotnicza może być 
dumna ze swych osiągnięć. Stworzyła 
taki rząd i tak utrwaliła władzę mas 
pracujących, że nigdy więcej nie powtó­
rzy się tragedia wrześniowa. Rzemieślnik 
polski jest wdzięczny klasie robotniczej, 
te może korzystać z Jej rewolucyjnych tucji jako historyczną kartę zwycięstwa nistonę torunSKlcn cecnow znakomi- 
■flobyczy. (mas pracujących. (Pas.) | cje opracował w ogólnych zarysach

nia rzemieślnikom możliwości rozwojo­
we 1 spokojną przyszłość. Skończyła się 
walka o każdy dzień egzystencji i nie­
pewnego jutra. Konkurencja ustąpiła 
swe miejsce planowej gospodarce, zabez­
pieczającej byt każdego rzemieślnika.

: Stolarz
..Nigdy przedtem masy pracujące 

| były tak silnie związane z władzami 
stwowymi jak to się dzieje w nowej 
see Ludowej".

Rzemieślnik ob. Kozioł mówi, że w
jekcie Konstytucji
praw obywateli stoi prawo, którego 
znają ani konstytucje, ani praktyka 
cia państw kapitalistycznych. Jest to 
wo do pracy.

Podobnie wypowiadali się i inni rze­
mieślnicy, przyjmując projekt Konsty-

Kuleta ze Starachowic mówi: 
nie 

pań 
Pol

Kto z rzemieślników
korzysta z ulg w opłatach szą tylnych?

Niektóre kategorie rzemieślników ko-• trudniają w swych warsztatach nk 
rzystają z ulgowych opłat szpitalnych za 
leczenie, ale o tym jeszcze nie wszyscy 
rzemieślnicy wiedzą mimo, iż odpowled 
nie rozporządzenie w tej sprawie Mini­
strów Administracji Publicznej oraz 
Zdrowia obowiązuje już od roku 1949, — 
(Dz. URP, nr 53 z 14. października 1949 r.)

Ulgi przysługują tym rzemieślnikom, 
którzy nie posiadają innych źródeł do­
chodu lub zajęć podlegających opodatko 
waniu ani też nie posiadają majątku pod­
legającego podatkowi gruntowemu tub 
od nieruchomości. Rzemieślnicy ci pono­
szą ulgowe opłaty za leczenie w szpita­
lach będących zakładami społecznymi 
służby zdrowia (szpitale miejskie — oraz 
powiatowe, ośrodki zdrowia) w następu­
jącej wysokości: 30 proc, opłaty szpital­
nej ustalonej dla szpitali powiatowych, o 
ile zamieszkują i prowadzą swoje war­
sztaty na obszarze gmin wiejskich z wy 
łączeniem gmin o charakterze miejskim 
i gmin uznanych za uzdrowiska, oraz za

vięj 
nla

Ziem Zachodnich oraz za-

cej niż jednego członka rodziny 
więcej niż dwóch uczniów, zarejesUuwa- 
nych na podstawie umowy w izbie Rze­
mieślniczej. S0 proc, opłaty szpitalnej u- 
stalonej dla szpitali powiatowych o lis 
zamieszkują 1 prowadzą swe warsztaty 
na obszarze
trudniają poza członkami rodziny: w war 
sztatach cukierniczych i złotniczych — 
najwyżej Jednego pracownika, w war­
sztatach piekarskich i wędliniarskich — 
najwyżej dwóch pracowników, w innych 
warsztatach najwyżej trzech pracowników 
łącznie z uczniami, których umowy są 
zarejestrowane w Izbie Rzemieślniczej.

Z dobrodziejstw tych korzystają rów­
nież członkowie rodzin pot", •/aninklem, 
że pozostają na wyłącznym utrzymaniu 
wymienionych osób.

Aby otrzymać ulgi, należy złożyć po­
danie do dyrekcji danego szpitala, załą­
czając odpowiednie zaświadczenie z ce­
chu wz<l. Okręgowego Zw. Cechów. (B)

0 dawnych cechach rzemieślniczych
Cechy powstały w średniowieczu, 

skupiając w swych szeregach 
rzemieślników jednego zawo­

du. Powstały one w wyniku procesu 
wyodrębniania się rzemiosła z rol­
nictwa i w celu walki z bezprawiami 
i uciskiem panów feudalnych. Orga­
nizacja cechowa w znacznym stoj|- 
niu przyczyniła się do rozwoju miast 
średniowiecznych. W Europie cechy 
poczęły się ukazywać w X wieku, 
jak świadczą np. dokumenty związ­
ku rybaków w Rawennie z 934 r. | 
Do najstarszych należą cechy z 1152 
roku w Hamburgu, z 1153 r. w Mag­
deburgu, z 1240 r. w Bazylei itd. W 
Niemczech cesarz Rudolf potwierdził 
cechy w 1270 r. W Polsce początek 
cechów przypada na XIII wiek.

Cech średniowieczny był zrzesze­
niem rzemieślników jednego zawo­
du, podległym pewnym prawom, 
ustawom, statutom, określającym 
ich prawa i obowiązki. Obowiązują­
ce przepisy cechowe obejmowały 
procedurę uzyskania tytułu mistrza, 
czas trwania nauki uczniów i czelad 
ników, kierowały wykształceniem 
nowych kadr rzemieślniczych, okre- I 
ślały czas pracy, wynagrodzenie, ce­
ny za wytworzone produkty, jakość 
surowców i produktów, a nawet nie-

Stanisław Herbst (Toruń 1933), który i wianiem skór jelenich, koźlich, cie- 
również zachęca przyszłych history- i ’ 1 *- —....."
ków do gruntownych badań tej dzie 
dżiny, zalecając obszerne, monogra- | 
ficzne opracowanie dziejów poszcze­
gólnych cechów. Podstawowe przeto 
wiadomości czerpać będą z cennego 
dzieła Stanisława Herbsta pt. „To­
ruńskie cechy rzemieślnicze".

Otóż niektóre cechy w Toruniu 
powstały stosunkowo bardzo wcze­
śnie, bo już w XIII wieku np. pie­
karzy, rzeżników, sukienników, szew 
ców, piwowarów i in. W następnych 
stuleciach powstawały dalsze cechy , 
jak: młynarzy, rybaków, płócienni- , 
ków, postrzygaczy, farbiarzy, pasa- 
moników, szmukierzy i guzikarzyt 
krawców, ślusarzy, garbarzy, powroź 
ników, białoskórników i zamszowni- . 
ków, siodlarzy, rymarzy, kaletników 
i rękawiczników, mydlarzy i świe- 
carzy, kapeluszników, cieśli, mura­
rzy, stolarzy, tokarzy, stelmachów 
i kołodziejów, szklarzy, malarzy, 
rzeźbiarzy, introligatorów i szkatul- 
ników, kowali, ślusarzy, nożowni­
ków,konwisarzy, paśników, złotni­
ków, bednarz"*, brukarzy, kotlarzy, 
blacharzy, iglarzy, łożowników, zdu­
nów i garncarzy, łuczników, szczyt- 
ników, mieczników, konwisarzy, ko­
szykarzy, piernikarzy, cajgmache- 
rów, grzebieniarzy, pantoflarzy, cy­
rulików, balwierzy, perukarzy i fry­
zjerów.

Już sam ten przegląd istniejących 
w Toruniu cechów świadczy o znacz 
nym rozwoju rzemiosł. Niektóre naz 
wy rzemiosł nie są dziś ani używa­
ne, ani nawet powszechnie zrozumia 
łe. Np. cajgmacherzy — to rzemieśl­
nicy, którzy w odróżnieniu od sukien ■ 
ników wyrabiali lżejsze materiały z 
wełny czesankowej i bawełny. Pasa- 
monicy i szmuklerze wyrabiali galo­
ny złote i jedwabne, frendzle, tasiem 
ki i inne „potrzeby" do strojów poi- I 
skich, niemieckich czy węgierskich; 
białoskórnicy zajmowali się wypra-

lęcych czy baranich. Skóry te używa 
ne były przez rękawiczników i kraw 
ców. Szkatulnicy sporządzali szafki, 
szkatuły, puzdra itp.; łożownicy osa­
dzali lufy strzelb w łoża drewniane; 
konwisarze wytwarzali przedmioty z

Kunsztowne ozdoby żelazne na 
kratach toruńskiego ratusza.

(Foto . Arch. IKP) 
cyny lub z cyny i ołowiu, a więc kon 
wie, misy, flasze itp.; paśnicy pro­
dukowali początkowo pasy srebrne 
i złote, posrebrzane i pozłacane, a 
następnie łańcuszki, klamry, sprzącz 
ki, pieczątki i inne drobne przedmio 
ty metalowe; szczytnicy wytwarzali 
tarcze; wębomicy wykonywali fasy 
do masła, wanny, cebrzyki, kubki 
itp. Cyrulicy i balwierze to rodzaj 
ówczesnych lekarzy.

Po dawnych cechach rzemieślni­
czych w Toruniu zostało dla pamięci 
kilka nazw ulic, na których zamie­
szkiwali członkowie poszczególnych 
cechów, jak np. ul. Piekary, Szewc- 
ka, Piernikarska, Browarna, Rybaki, 
Sukiennicza. Małe Garbary, Wielkie 
Garbary, Szczytna.

Henryk Zawadzki

(7h«qw m/tjnnre •?!

Sposób prowadzenia ksiąg podatkowych
Z dniem 1 stycznia weszło w życie 

rozporządzenie Ministra Finansów z 
8 listopada 1951 r. w sprawie ksiąg 
podatkowych dla podatników gospo­
darki nieuspołecznionej, prowadzą­
cych młyny, wiatraki, kaszarnie i sa­
modzielne śrutowniki (Dz. U. R. P. 
nr 60, poz. 414) oraz zarządzenie Mi­
nistra Finansów z 17 grudnia 1951 r. 
ustalające wzór księgi podatkowej 
nr 12, przeznaczonej dla tej kategorii 
podatników (Monitor Polski nr A-105 
poz. 1524).

Wymieniona księga podatkowa po- I 
dzielona jest na dwie części, z któ- ' 
rych jedna przeznaczona jest na zapi 
sywanie przychodów i wpływów, dru 
ga na zapisywanie kosztów i innych i 
wydatków. Każda z tych części obej 
muje 10 rubryk.

Wszelkie przychody za przemiał 
zbóż, osiągnięte w gotówce i w natu­
rze oraz zwroty wydatków jak rów­
nież wszelkie wydatki na zakup róż­
nego rodzaju materiałów pędnych 
i smarów, artykułów technicznych 
oraz pozostałe wydatki muszą być 
księgowane we właściwych rubry­
kach. nie później niż z końcem dnia, 
w którym nastąpił przychód lub wy­
datek.

Wartość odstawionych miarek do1 
punktu skupu księguje się po stronie 
wydatków w dniu ich odstawienia, 
natomiast należność za te miarki na­
leży księgować po stronie przycho- j 
clów w dniu jej otrzymania.

Oznaczenie w rubrykach 1 nume­
rów pozycji powinno być kolejne, po 
cząwszy od numeru 1 przy założeniu 
księgi podatkowej do ostatniego nu­
meru na koniec danego okresu ra­
chunkowego — oddzielnie dla przy­
chodów i wpływów oraz kosztów 
i wydatków. Dowody księgowania 
powinny być oznaczone właściwymi

numerami pozycji i przechowywane 
w kolejności numeracji pozycji.

Opłaty za przemiał wzgl. przerób 
zbóż należy księgować w rubryce 6 
(pobrane w gotówce) i w rubryce 7 
(pobrane w naturze) w ogólnych su­
mach dziennych na podstawie zesta­
wień dokonanych przemiałów, prze­
robów i śrutowania. Przeliczenie na 
złote opłat pobranych w naturze po­
winno być dokonane według ceny 

; zbóż, obowiązującej w danym rejonie 
I w dniu transakcji.

Po zakończeniu miesiąca kalenda- 
1 rzowego wszystkie dokonane w da­
nym miesiącu zapisy powinny być 
podkreślone i zsumowane a wynikłe 

, ze zsumowania kwoty dwiema linia­
mi podkreślone.

Po zakończeniu okresu rachunko­
wego (roku) należy na oddzielnej 
stronie w księdze podatkowej sporzą 
dzić ogólne zestawienie roczne. W 
tym celu należy wpisać do właści­
wych rubryk sumy poszczególnych 

' miesięcy, zsumować je i otrzymane 
sumy ogólne podkreślić dwiema linia 
mi. Na oddzielnych stronach księgi 

| podatkowej należy wpisać remanent 
। na koniec roku rachunkowego wszel- 
kich ruchomych składników majątko 

1 wych danego przedsiębiorstwa prze- 
i miałowego, a na początku następnego 
roku (okresu) rachunkowego rema­
nent można wpisać na pierwszej stro 
nie księgi podatkowej ip jednej po­
zycji, zamieszczając na stronie przy­
chodów i wpływów w rubryce 4 sło­
wo „remanent" i w rubryce 5 ogólną 
sumę remanentu oraz podkreśla jąc tę 
sumę dwiema liniami. Natomiast 
przy założeniu po raz pierwszy księ­
gi podatkowej remanent na początek 
okresu rachunkowego należy wpisać 
z wyszczególnieniem wszystkich 
składników majątkowych i ich war­
tości jednostkowych. (PK).

Arystyczna praca Kowalska przed 
gospodą „Pod Modrym Fartuszkiem" 
w Toruniu. (Foto • Arch. IKP) 
kiedy i sposób produkcji przy uży­
ciu przepisanych narzędzi pracy.

Cechy na pewnym etapie rozwojo­
wym miast średniowiecznych były 
czynnikiem postępowym i dodatnim. 
Jednak w późniejszym okresie cechy 
wyrodziły się, rozszerzając nadmier­
nie zakres swych uprawnień tamując 
swobodę pracy i ograniczając możli­
wość swobodnego rozwoju sił wy­
twórczych. Skutkiem wzrostu ilości 
miast i powstania konkurencji oraz

I trudności zbytu produktów, cechy 
I stają się organizacją broniącą tylko 
interesów swych członków. Ograni­
czają dostęp nowych sił do cechów. 
Powstają sprzeczności i zatargi mi­
strzów z czeladnikami, a następnie 
z kupcami, co wytwarza ostrą walkę 
klasową wewnątrz miast.

i DAWNE CECHY W TORUNIU
| IViezmiernie ciekawą jest historia 

f- ’ rzemieślniczych cechów Torunia, 
który spośród miast Polski wysuwa 
się na czołowe miejsce, jeśli chodzi . 
o ilość cechów i rzemiosł, szczególnie 
w XVI i XVII wieku. Bogaty mate­
riał historyczny znajduje się w 
archiwum m. Torunia, po części w 
Książnicy Miejskiej, a nadto wiele 
cennych, zabytkowych eksponatów 
cechowych, świadczących o wysokim

| poziomie rzemiosł, mieści się w miej 
scowym muzeum.

Wielu historyków interesowało się 
przeszłością cechów w Polsce, ale 
historię toruńskich cechów znakomi-

pro 
na czele wszystkich 

nie 
ży- 
pra
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KOC
kat ł'»Fi* *a rain onych

PONAD 130 BOKSERÓW STARTUJE 
W ELIMINACJACH WOJEWÓDZKICH
W dniach 22 i 23 bm. odbędą się w Alek 

sandrowie Kujawskim i Chełmnie elimi­
nacje do wojewódzkich mistrzostw se­
niorów w boksie. W I grupie w Aleksan­
drowie Kuj. biorą udział: OWKS Byd­
goszcz, Kolejarz (Ino), Kolejarz (Toruń), 
Kolejarz (Włocławek), „Unia" (Włocła­
wek), Górnik (Ino), Kolejarz (Solee Kuj.), 
Spójnia (Koronowo), Spójnia (Włocławek).

W grupie II w Chełmnie startują: 
CWKS (Grudz.), Kolejarz (Bydg.), Spój­
nia (Chełmża), Stal (Chełmno), Stal (Gru­
dziądz), Gwardia Bydg.), Budowlani (Choj 
nice), Gwardia (Toruń), Spójnia (Święcie).

Zwycięzcy poszczególnych wag obu wy­
żej wymienionych grup spotkają się w 
kwietniu w rozgrywkach finałowych o ty­
tuł mistrza indywidualnego województwa 

(Sok).

SPOTKANIE GWARDIA — SPÓJNIA
W nadchodzącą niedzielę o godz. 14 bę­

dziemy świadkami interesującego spot­
kania piłkarskiego. Na przebudowanym 
boisku Spójni (ul. Nakielska) roztgrany 
zostanie mecz pomiędzy II ligową Gwar 
dią z Bydgoszczy a jedną z najlepszych 
drużyn klasy wojewódzkiej Pomorza — 
Spójnią z Bydgoszczy. Do spotkania tego 
obydwie drużyny wystąpią w swych naj­
silniejszych składach.

TURNIEJ SZACHOWY O MISTRZOSTWO 
BYDGOSZCZY

W niedzielę 23. bm. o godz. 16 roz­
poczyna się turniej szachowy kobiet i 
juniorów w świetlicy przy Al. 1 Maja 
Losowanie odbędzie się o godz. 15.

KOMUNIKATY SPORTOWE
* KS „Kolejarz" przy Zakł. Napr. Ta­

boru PKP. Zebranie organizacyjne sekcji 
strzelectwa sportowego odbędzie się w 
niedziałek dnia 24 bm. o godz. 18.00 
świetlicy klubu (ul. Dworcowa 89).

Nowych członków przyjmuje się 
miejscu.

Jerzy Walden to wszystko, co w utwo­
rach Gogola stanowi zawsze aktualną na­
ukę dla judzkości walczącej o pokój, spra 
wiedliwość społeczną i postęp.

Recytacje wyjątku z „Martwych dusz" 
i fragmentów z „Pamiętnika wariata", 
przekonały nas, jak świeża i plastyczna 
jest to twórczość sprzed wieku. Jakiś 
ukryty nurt dramatyczny przebiega u- 
twory beletrystyczne Gogola. Są one jak­
by stworzone do recytacji i trzymają 
uwagę słuchacza w silnym napięciu.

Interpretatorzy w osobach artystów 
dramatycznych II. Adamczaka i St. Win­
tera, wnikając w finezję tekstu, dali oo- 
pis kunsztu recytatorskiego wysokiej 
klasy. Również recytacja fragmentu dru 
giego aktu „Rewizora" w wykonaniu 
Adamczaka, Niemczyka, Wintera i Wal­
dena wypadła bardzo przekonywująco. 
Zapominało się* iż brak kulis, kostiumów 
i rekwizytów. Sam tekst stwarzał do­
stateczną iluzję scenicznych zdarzeń. 
Szczególnie oryginalnie zarysowała się 
sylwetka Horodniczego w interpretacji 
Stefana Wintera, wolnej od częstych w 
tym wypadku przejaskrawień.

x i I 7/ Jednym z naj-
- ruchliwszych punk 

s —tów handlowych 
Bydgoszczy jest 

/pMf? a-0 niewątpliwie Po- 
loszechny Dom To 

rTTr^uA. A waromy. Przewija- I I ją się przezeń set-
11 Al ki ludzi, którzy w 

pośpiechu gubią 
nie tylko części garderoby jak ko­
szule, rękawiczki, czapki, paski i to­
rebki lecz także legitymacje, portfele, 
puderniczki, łańcuszki, wieczka od 
zegarków i szufladki.

Jeden z roztargnionych klientów 
„Pedetu" zgubił... kropidło. Wszyst­
kie te rzeczy odebrać można w dy­
rekcji na frzecim piętrze.

Hgła z kurzu
Przed godziną 

ósmą, gdy na uli­
cach bydgoskich 
panuje ruch naj­
większy! zaczyna 
się zamiatać ulice. 
Tumany kurzu, u- 
noszące się w po­
wietrzu, przypomi 
na ją słynną „mgłę 
londyńską".

m robieniu tejPrzodomnichoo
„mgły" należałoby przyznać uHcy 
Królowej Jadwigi, gdzie miotły pra­
cują bardzo zamaszyście. Może jed­
nak dałoby się uzgodnić z czynnika­
mi kompetentnymi, i przesunąć cho­
ciaż o pół godziny oczyszczanie 
ulic? (Zet-Pe)

Zamyka' drzwi!

Bydgoscy ekspe- 
K dienci skarżą się, 
Sj ze klienci bydgos- i bydgoskiego na rok 1952. 
T cy rodzili się naj-1 
|A widoczniej w cyr. 
ł ku. Rzadko który 
.1 z klientów pamięta 
fi o tak prostej czyn 

ności jak zamyka­
nie za sobą drzwi. I 

sklepie młoda sprze- 
ochrypła od ciągłego \ 
„proszę drzwi zam-1

IF pewnym 
dawczyni aż 
powtarzania: 
knąć", A przecież czasami w sklepie 
nie jest za ciepło a na dworze mróz, 
wiec miejcie mili klienci, na uwadze 
dobro ekspedientek i ekspedientów i 
pamiętajcie o zamykaniu drzwi.

(Bejot)

Dnia 22 bm. o godz. 18 w sali Pre­
zydium MRN, odbędzie się odprawa pre­
legentów WKOP w celu dyskusji II etapu 
nad projektem Konstytucji Polskiej 
Reczypospolitej Ludowej.

Śr«»da literacka

Pamięci Mikołaja Gogola
WIECZÓR poświęcony twórczości Mi­

kołaja Gogola z okazji 100 rocznicy 
zgonu wielkiego pisarza miejscowy od­
dział, Związku Literatów Polskich bez­
sprzecznie zaliczyć może do swoich naj­
lepszych tegorocznych imprez. Nie tylko 
z pietyzmem uczczono pamięć twórcy o 
światowym znaczeniu, lecz potrafiono po­
nadto — mniemam — rozbudzić u bardzo 
licznych uczestników wieczoru żywe za­
interesowanie dziełami Gogola. Zarówno 
program wieczoru jak i wykonawcy 
osiągnęli pod tym względem cel, który 
przyświecać powinien wszystkim tego 
rodzaju imprezom.

Zajmujący był przede wszystkim wy­
kład Jerzego Waldena, kierownika arty­
stycznego Teatru Ziemi Pomorskiej, wy 
głoszony po krótkim zagajeniu Alfreda 
Kowalk wskiego. Wyszedłszy z założe­
nia, że nie należy powtarzać szczegółów 
znanych z artykułów w prasie codzien­
nej i literackiej, skupił prelegent swą 
uwagę głównie na tych rysach twórczoś 
ci Gogola, które nadają jej znamię walki 
z ciemnotą, uciskiem i tyranią. Nie ukry 
Wając momentu załamań ideologicznych u 
autora „Martwych dusz" trafnie wydobył

Akcja masowego nauczania języka rosyjskiego na terenie naszego 
województwa przebiega sprawnie. Najlepiej świadczy o tym fakt prze 
kroczenia zaplanowanej liczby 420 kursów.

Znajomość języka naszego wielkie 
go sąsiada ułatwia poznanie jego 
przebogatej literatury pięknej, umoż 
liwia korzystanie z tanich i łatwo 
dostępnych polskiemu czytelnikowi 
wydawnictw i książek naukowych.

W akcji tej zanotowano już znacz 
ne osiągnięcia. Dzięki dobrej pracy 
aktywu kursy pnzy Zakładach Kuś- 
niersko-Krawieckich w Chełmnie, 
przy Spółdzielni Pracy im. Małgorza

Wore tak będzie lepiej!

Abonamenty kinowe 
zostają wprowadzone w Bydgoszczy

Celem ułatwienia nabywania bile­
tów ulgowych do kin wprowadzone 
zostaną w Bydgoszczy od 1 kwiet­
nia br. miesięczne karty abonamen­
towe. Każda karta abonamentowa 
będzie zawierać bilety ulgowe I miej 
sca. a każdy bilet będzie ważny na 
okres jednego tygodnia.

Posiadacz karty może realizować 
bilety do kina wymienionego w kar­
cie w okresie oznaczonym na po­
szczególnym kuponie na dowolnie 
wybrany seans. Bilet niewykorzy­
stany w oznaczonym terminie traci 
swą ważność bez prawa ubiegania 

9.

po

na

ty Fornalskiej w Inowrocławiu, przy 
Kole TPPR w Koronowie i PGR w 
Kotomierau oraz przy Narodowym 
Banku Polskim w Bydgoszczy — za­
liczyć można do przodujących.

Charakterystyczną cechą było to, 
ż» frekwencja na kursach wiejskich 
przedstawiała się lepiej niż w mie­
ście. Pod tym względem wyróżniły 
się powiaty: Rypin i Bydgoszcz. — 

się o zwrot zapłaty lub przedłużenia 
ważności.

Cena karty abonamentowej w ki­
nie I kat. wynosić będzie 9 zł, w 
kinie II kat. 7,20 zł, a w kinie III 
kat. 5,40 zł.

Karta abonamentowa jest ważna 
na okaziciela wraz z legitymcją upo­
ważniającą do korzystania z biletów 
ulgowych. Posiadacz karty abona­
mentowej obowiązany jest zgłosić 
się do kasy kina nie później niż 30 
minut przed rozpoczęciem seansu 
celem wymiany kuponu na bilet po 
za kolejką.

W wypadku wy sprzedania wszyst 
kich miejsc na sali kierownik kina 
jest uprawniony odmówić honorowa 
nia karty na wyprzedany seans. — 
Sprzedaż kart abonamentowych od­
bywać się będzie w czasie przed­
sprzedaży w kasach kina oraz przez 
pracowników delegowanych z zakla 
dów pracy.

Piwa
będzie pod dostatkiem

(bis) W roku ub. Bydgoskie Zakła 
dy Piwowarsko-Słodownicze, posia­
dające 2 browary i własne rozlew­
nie piwa i wód gazowych, wyko­
nały swój plan w 108 proc.

Największe spożycie piwa i wód 
notuje się zwykle w miesiącach 
czerwcu, lipcu i sierpniu. Pobyt na 
napoje uzależniony jest więc od po­
gody. W roku bież., jak nas .poinfor 

i wód gazowych 
------- Bydgoszcz

dwie 
wytwórnie wód 

BZPS. 1 państwowa, 3 PSS : 1 spół­
dzielnia „Pokój". Piwia będziemy 
pić w 6 gatunkach, lemoniady owo­
cowe o różnych smakach no i wodę 
sodową.

mowano, piwa i 
będzie pod dostatkiem.
w napoje zaopatrywać będą 
rozlewnie piwa i

® komijmkatT^
BACZNOŚĆ DELEGACI TPPR

Wszyscy delegaci na VI Okręgowy 
Zjazd TPPR z terenu m. Bydgoszczy 
powinni zebrać się 23 bm. w świetlicy 
Okręgu TPPR (1 Maja 46) o godz. 8.30

0 samochodach
GAWĘDĘ o samochodach pragnie­

my zakończyć w niniejszych „piguł­
kach". Więc jeszcze nieco słów o pro 
totypach dzisiejszego samochodu.

Samochód parowy, jak wspomina­
liśmy, projektował Izaak Newton. 
Jednak pierwsze samochody porusza­
ne parą pobudowano później. Ok. ro­
ku 1764 Francuz Cugnot skonstru­
ował parowy ciągnik, który rozwijał 
szybkość „aż" 5 km/godz. W Anglii 
duży model takiego samochodu skon­
struOwał inż. Wiliam Murdock.

ZDARZYŁ się jednak tragiczny wy 
padęk. Wynalazca chciał wypróbo­
wać swój pojazd i w miasteczku 
Redruth rozwinąć pełną jego szyb­
kość. Woda w czasie postoju zagoto­
wała się i samochód ten zaczął tak 
prędko pędzić (bez kierowcy!), że 
właściciel nie mógł go dogonić. Na 
brzegu chodnika stał duchowny, który 
widząc pędzący nań niesamowity 
stwór, prychający parą i hałasujący, 
sądził, że ma do czynienia z diabłem 
i dostał ataku nerwowego, wskutek 
czego zmarl na miejscu.

PAROWE omnibusy kursowały na 
początku 19 wieku pomiędzy wielu 
miastami angielskimi i francuskimi.

Dopiero wynalazek silnika spali­
nowego pchnął rozwój samochodu na 
właściwe tory. (nik) 

Fakt ten świadczy o dobrej postawie 
nauczycieli zarówno zawodowych 
jak i społecznych, pracujących na 
kursach wiejskich.

W akcji nauczenia języka rosyj­
skiego wyróżniły się powiaty: Świę­
cie, Żnin i Tuchola. Z miast wy­
dzielonych: Grudziądz, Toruń, Włoc 
ławek i Bydgoszcz.

Wiele kursów zorganizowanych 
w wymienionych miastach zakoń­
czyło naukę, a organizacja nowych 
trwa.

Rezultaty pracy kursów są już wi 
doczne — mianowicie równolegle z 
ich działalnością wzrasta zapotrze­
bowanie na książkę i prasę radziec­
ką w mieście i na wsi.

Dzięki dobrej pracy przodujących 
ośrodków i czynnej pomocy TPPR 
województwo nasze wysunęło się na 
drugie miejsce w skali ogólnokrajo­
wej. dając się wyprzedzić tylko wo­
jewództwu warszawskiemu.

PIERWSZE ONO

W i :
Na ekranach bydgoskich kin wyświetlany jest nadal cieszący się nie­

słabnącym powodzeniem fUm polaki pt. „Pierwsze dni": Filmem • tym 
powinny się zainteresować, jeśli jeszcze go nie oglądały, załogi bydgos­
kich fabryk, którym przecież tematyka filmu szczególnie powinna byćkich fabryk, którym przecież tematy 
bliska. Na zdjęciu fragment filmu.

Wizyta na wieży Klarysek

Trębacz

u

Klarysek 
w słońcu 
wygłąda- 

z

ona

Hejnał znacie 
zapewne wszyscy 
— w to nie wąt­
pimy. Ale czy 
widzieliście kie­
dyś, przechodząc 
obok 
lśniącą 
trąbkę, 
jącą nieśmiało 
okrągłego Okienka 
wieży? Trzy razy 
dziennie ogłasza 
stronom świata hejnał 
grodu nad Brdą.

A jak wygląda praca 
trębaczy? Trębaczy jest dwóch. — 
Jednego z nich, p. Ratajczaka spo­
tykamy na krętych schodach, wio­
dących na szczyt wieży. Zapytuje­
my o pracę.

— Nie jest one taka łatwa, jak 
się na pozór wydaj e. I my w na­
szej pracy napotykamy na trudności 
i niewygody. Szczególnie 
mrozów — ręce drętwieją z ziimna, 
po otworzeniu na górze 
prąd zimnego powietrza wpada do i 
tak już zimnej wieży. Wówczas trze

wszystkim 
600-letniego

bydgoskich

podczas

okienika

CKINA
Pomorzanin: Pierwsze

dni (15,45, 1» i 20,15).
Polonia: Rada bogów 

(17 i 19).
Orzeł: Bez adresu (17 i 

19).
Gryf: Sumienie (17 i 19)

Wolność: Zwycięskie
skrzydła (16, 18 i 20)

Bałtyk: Wesołe ku­
moszki z Windsoru (17 i 
19).

Mir: Zwycięzca prze­
stworzy (19).

Rozmaitości: Bumelant. 1 
Zbieramy złom Racjona- ' 
lizatorzy usprawniają pro 
dukcję. Lis chytrusek — 
(kreskówka). (16 — 23).

^TEATR
Ziemi Pomorskiej: — 

i Dwa tygodnie w „Ri.'u“ 
(godz. 15.30 i 19).

Młodego Widza: Wyrok 
krasnoludka Pawia (godz. 
17).

WIECZORY PIOSENKI

Pom. Dom Sztuki: w 
niedzielę Fogg. Drzewiec­
ka, Mirska. .Taksztas — 
(godz. 16 i 19.30).

JB, WYSTAW
Pomorski Dom Sztuki. 

„Bułgaria w krajobrazie*  
(godz 10—13 I 15-19) 
Sala ZMP: „Książka twój । 
przyjaciel" (godz. 11 — 18)
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Jutro 
poka; mody 
p<» raz wtóry

Wiosenny pokaz mody, który zor­
ganizował w ub. niedzielę MHD, za­
interesować społeczeństwo bydgo­
skie do tego stopnia, że Sala Mali­
nowa Hotelu pod Orłem nie mogea 
pomieścić wszystkich przybyłych na 
tę niecodzienną imprezę. Większość 
osób musiała z braku miejsc doznać 
przykrego rozczarowania i zrezygno 
wać z zobaczenia najnowszych wio­
sennych modeli obuwia i garderoby 
damskiej, męskiej i dziecięcej, w 
które zaopatrzone zostały sklepy de­
taliczne MHD.

Wszystkich tych spośród naszych 
czytelników, którzy w ub. niedzielę 
dozndli owego przykrego zawodu po 
cieszamy, że jutro, tzn. w niedzielę 
23 bm. o godz. 16 — MHD ponownie 
urządza pokaz wiosennej mody. Pro­
gram imprezy nie uległ najmniej­
szym zmianom, gdyż jest on powtó­
rzeniem poprzedniego pokazu. Miej 
scem imprezy będzie wielka t~’—scem imprezy będzie wielka sala 

' ORZZ przy ul. Toruńskiej 30, należy 
i razem

1/ŁZ.y Ul.
I więc przypuszczać, że tym 

i- nikt z przybyłych nie dozna zawo-
' du przy wejściu na salę.

n

ma gios 
ba naprawdę potężnego zadęcia by 
trąbkę wydawała ton o normalnej 
sile. I wówczas, w takich warun­
kach zdarzają siię przeróżne „kiksy”. 
A poza tym, wie pan, ten nasz hej­
nały bydgoski jest naprawdę „diabel­
nie*  trudny — kończy p. Ratajczak 
i wyciąga dłoń na pożegnanie.

Spieszy do służby. Tak, bo trą­
bienie hejnału mimo, że jest zaję­
ciem stałym, które sprawuje na zmia 
nę ze swym kolegą Echtem. jest pra 
cą dodatkową. Obaj bowiem są pra 
cewnikami Straży Pożarnej. (AB) 

Poranki filmowe
W kinach bydgoskich zostaną wy­

świetlone w nadchodzącą niedzjelę 
następujące filmy: w kinie Pomorza 
nin: ..Beztroskie lata” (godz. 10) oraz 
I seria „Orzeł Kaukazu" (godz. 12), 
w kinie Orzeł — „Oddział Z-8" (g. 
12), w kinie Wolność — ..Król Lav­
ra" (godz. 10) i „Narzeczona z Turk­
menii" (godz. 12), w kinie Gryf — 
„Strój galowy" (godz. 11), oraz w 
kinie Bałtyk — „Potępieńcy" godz. 
10. i 12).

’I* ..... ..............................

FOTOPLASTIKON
„Alpy austriackie" — 

(godz. 9—21).

® D¥Ż(/R¥
Apteka nr 19, Al. 1 Maja 

91, (tel. 23-61).
Apteka ni 12, ul Grun­

waldzka 37 (tel. 34-.ll)

O RADIO
Sobota, — 22 marca 19 ■. r. 
16.20 Bydgoski dziennik ra 
diowy, ;6.35 Plze;t — 
wstęp do opery „Felra", 
16.45 Kwadi ans studenta, 
17.15 Piosenki w- wyk. sek 
stetu ZMP, ii 3G Pelie.^n 
literacki Jana Piechockie 
'e 18.51' Ronnowt z ko- 
' espon d en tam. te i e n o wy- 
mi PR. 19.20 Muzyka

•iłiiliilitliłdiiiiniiiiiiiiiiiiiiiiiiniMa
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Torpedą po zdrowie
Krynica, w marcu

Na peronie dworca krakowskiego stoi 
grupa ludzi. Za chwilę pochłonie ją 
szybko krembwo-gramatowe „cygaro“. To 
lux-torpeda w służbie PKP., uruchomio­
na niedawno dla wygody podróżnych na 
trasach Kraków — Zakopane oraz Kra­
ków — Krynica.

Jest godzina 9 rano. Sadowimy się w 
wygodnych, skórzamych fotelach. Cha­
rakterystyczny warkot motorów przybli­
ża chwilę odjazdu. Syrena na pożegna­
nie grodu podwawelskiego i punktualnie 
o 9,08 ruszamy. Naszym celem podróży 
jest, dziś Krynica. Mamy tam stanąć do­
kładnie za 4 godz. i 40 min., po przeby­
ciu 200-kilkudziesjęciu kilometrów. W 
podgórskim terenie i wśród niesprzyja­
jących warunków atmosferycznych. Ter­
mometr na szybie kabiny motorniczego 
wskazuje bowiem 15 stopni poniżej zera, 
a meldunki z trasy mówią o obfitych o pa 
dach śnieżnych.

Nareszcie wydostaliśmy się z labiryntu 
szyn węzła krakowskiego. Torpeda na­
biera coraz większej szybkości. Mijamy 
stację za stacją. Aż oto po raz pierwszy 
stajemy w Tajno wio. Przejechaliśmy już 
ok. 80 km. Trzecia część drogi pozostała 
za nami. Motorniczy bystrym spojrze­
niem kontroluje zegary urządzeń tech­
nicznych. Działają bez zarzutu. Możemy 
jechać dalej.

— Droga wolna!!

Przeciągły głos syreny przecina mroź­
ny dzionek (marcowy. Nasz sympatyczny 
kolos zwalnia nieco tempa. Nic dziwne­
go. Wjeżdżamy przecież w okolicę pod­
górską. Teren staje się coraz bardziej u- 
rozmaicony. Lecz oto Dunajec. Skrył się 
pod warstwą lodu i śniegu. Niepozorny i 
niegroźny. Niech tylko jednak słońce 
przygrzeje mocniej, niech tylko lody ru­
szą, potulna dziś rzeczka zamieni się 
nagle w groźny żywioł. O skutkach jego 
przekonał się już niejednokrotnie wyła­
niający się przed nami Nowy Sącz. W 
bogatej w tradycje historii miasta wyle-' 
wy Dunajca ozęsto wyrządzały mu w 
przeszłości niepowetowane szkody. Dziś 
znajdująca się w pobliżu zapora w Roż­
nowie potrafiła ujarzmić niesforny Du­
najec.

Zostawmy jednak w spokoju... spokoj­
ny na razie Dunajec, i coraz pomyślniej 
rozwijający się nad nim dzięki opiece 
Polski Ludowej Nowy Sącz. Jeszcze go­
dzina jazdy — i nasza torpeda zanurza 
się w ciemnej czeluści. Sekundy wloką 
się jak godziny. Zbliżamy się do Żegie­
stowa. Ile trudu, ile ofiarnego wysiłku 
musiał włożyć robotnik polski wraz z m 
żynierem w odbudowę tego niesłychanie 
ważnego tunelu, zawalonego przez ucie­
kającego pod naporem Armii Radzieckiej 
okupanta hitlerowskiego. Wystarczy po­
wiedzieć, że do czasu odbudowy tunelu 
Krynica i cała dolina Popradu, pozbawio

ne bezpośredniej komunikacji kolejowej, 
były praktycznie odcięte od świata. Dziś 
— kilkadziesiąt sekund przejechanych w 
ciemnościach zbliżyło jedno z najważ­
niejszych i największych uzdrowisk do 
całego kraju, związało z nim raz na 
zawsze masy pracujące, przyjeżdżające 
tu dla poratowania zdrowia, dla nabrania 
nowych sił. zdolne dzięki nim wykonać 
nowe zadania, wzmacniające potencjał 
Polski Ludowej, utrwalające pokój.

Motorniczy torpedy z pewnością zdaje 
sobie sprawę z problemów, nurtujących 
umysły pasażerów. Z wzrokiem utkwio­
nym w białą przestrzeń naciska mocniej 
rączkę regulatora. Jeszcze tylko Muszyna^ 
pożegnanie z Popradem, 1 o godz. 13.30 
kremowo-granatowy kolos nieruchomieje.

Jesteśmy w Krynicy. Kilka godzin od­
poczynku po błyskawicznej 
jeszcze tego 
do Krakowa 
kuracjuszy, 
na odcinku

podróży i 
samego dnia torpeda wróci 
po nowych wczasowiczów i 
oddając nieocenione usługi 
usprawnienia komunikacji

między najpopularniejszymi uzdrowiska­
mi i resztą kraju.

H. R.

PRENUMERATA 
CZASOPISM 
DOWODEM KULTURY

KOMUNIKATY

TABELA WYGRANYCH
3 Krajowej Loterii Pieniężnej

2 dzień ciągnienia III Rzutu
Wygrane po 400 zł.padłaWygrana 50.000 

Nr 167733.
Wygrana 20.000 

Nr 45627 177389.
Wygrana 10.000

Nr 98923 153853 159013 160326 165564 
173541.

Wygrana 5.000 zł padła na Nr 
Nr 36676 76057 93324 96102 167605.

Wygrana 2.000 zł padła na Nr 
Nr 670 2993 12596 14316 16870 20843 
64671 78957 128051 132176 133388 
152919 168366 173940.

Wygrana 1.000 zł padła na 
Nr 1772 3098 4778 5978 
25363 i 
41551 ‘ 
56059 ! 
74713 ’ 
82920 
103064 
112213 
133347 
148493 
161762

34153
41741
56835
77533

83701
103550
115898
137423
152359

! 162353

zł

zł

zł

na Nr

padła

padła

35363
44400
58723
78656

89153
109534
126288
137517
153036
167287

Dalszy

na

na

11831
36112
49453
65460
80920

36101
45408
60398
79245

100462
110388
127372
140372
156617
167492

Nr

Nr

Nr 
12981 
39075 
51018 
73954 
82047 

101360 
110400 
129271 
144332 
158177 
178398.

2122 2733 8949 12582 14027 
15502 
20266 !
29081 : 
38133 ■ 
47088 ■
51950 
60504 I 
73317
79840 I 
85721 J 
93562 
103229 
110402 
119426 
127913 
134630 
139966 
144497 
148497 
155524 
158062 
165285 
170720 
173689 
179536

15516
21255 i
31810 ;
40126
47506
52392
62642
73852
81669
86662 I

94518
i 104019
: 111550
i 119680
: 129866
i 135921
; 142180
' 145521

149618
156364

! 160446
i 165288
l 172504
l 174299
i 179791.

18394
24778
32210
42283
48985
52846
69887
74040
83051
90099

I 97787
104410
117257
122349
131283
137487
142943
146320
149719
156741
162729
166118
173527
174857

19064
27469
33727
46026
49659
59368
72413
77294
84869
91215

18536
25600
33690
42730
49268
53721
71623
74565
83475
90257

102181
108041
118362
122835
134146
137663
143951
147114
152516
157046
163331
169608
173527
176850

15271
19100
27322
37798
46519
49842
60200
72764
77702
84943
92613

102929
108247
119276
123898
134147
139392
144370
148398
153847
157737
163575
169644
173577
178077

ciąg wygranych podamy jutro.

Wydz. Handlu — Prezydium Miejskiej Rady Na­
rodowej w Bydgoszczy zawiadamia, że od dnia 22. 
do 29. III. 1952 r. sklepy spożywcze oraz mleczno- 
nablałowe rozprowadzać będą na bony mięsno-tłusz 
czowe MARGARYNĘ i MASŁO — sklepy rzeżniekie 
TŁUSZCZ. (1502

Na zasadzie § 31 i 32 Statutu Zarząd-- Spółdzielni Wydawniczej 
„Prasa Demokratyczna-Nowa Epoka" zwołuje na dzień 5 kwietnia 
1952 r. w pierwszym terminie na godz. 14.30, w drugim na godz. 15,00, 
bez względu na ilość obecnych w lokalu (sala posiedzeń) Centralnego 
Komitetu Stronnictwa Demokratycznego w Warszawie, przy ul. Hi­
bnera 11.

CHŁODNIĘ elektryczną,. 
lodówki instaluje 1 napra' 
wiam, na prace zlecone. 
Adres wskaże IKP Byd­
goszcz. (1481

3

PRACOWNICY POSZUKIWANI Zwyczajne
KIEROWNIKA RĘSTAURACJl zatrudni od zaraz 
powszechna Spółdzielnia w Żninie. Zgłoszenia skła­
dać w biurze PSS w Żninie ul. Śniadeckich 15.

(1435k

19. II. br. pociągu 8114 
Bydgoszcz — Toruń zosta, 
wiono teczkę dokumen­
tami. Proszę zwrócić do­
kumenty Sudziński Ste­
fan Bydgoszcz, Ułańska | 
19. (14301

Dnia 21 marca 1962 roku zmarła po długiej 
cierpieniach opatrzona Sakramentami św 
nasza najukochańsza jedyna córeczka i sio 
stra śp.

Regina Krugierówna
UCZNIA STARSZEGO przyjmą Warsztaty Samo­
chodowe Bydgoszcz, ul. Fordońska 13. (1433k

członków Spółdzielni „Prasa Demokratyczna-Nowa Epoka" Spółdziel­
nia Wydawnicza Stronnictwa Demokratycznego z odpowiedzialnością 
udziałami w Warszawie.

PORZĄDEK DZIENNY:

FRYZJERZY MĘSCY mogą się zgłosić. Spółdziel­
cze Zakłady Fryzjerskie, ul. Dworcowa 3. (1483k

II Młul<t ii
Maszynopisania przyspie­
szonego nowoczesnego u- 
dziela studentka Toruń, 
Kochanowskiego 6. (1437

SPRZEDAŻ ||

OWCĘ i barana, kozę kot- 
ną i króliki po okoceniu 
sprzedam Bydgoszcz, — 
Brzozowa 7, (1467g

Zagajenie
Powołanie Prezydium
Odczytanie protokółu z ostatniego Walnego Zebrania
Zmiana Statutu Spółdzielni

TRZYMIESIĘCZNE nowo­
czesne korespondencyjne 
kursy księgowości. Łódź, 
skrytka 163. (956k

AKORDEON 80 bas. jak 
nowy sprzedam Byd­
goszcz, Kujawska 58-9, w 
podwórzu. (1468g

1.
2.
3.
4.
5. Sprawozdanie Zarządu — bilans i rachunek wyników za lata 1949 

i 1950 Spółdzielni Wydawniczej Prasa Demokratyczna — bilans 
i rachunek wyników b. Spółdzielni „Zryw" za lata 1949 i 1950. 
Sprawozdanie Rady Nadzorczej i Komisji Rewizyjnej 
Odczytanie protokółu polustracyjnego C. Z. S.
Dyskusja nad sprawozdaniami
Powzięcie uchwał odnośnie przedstawionych sprawozdań i zatwier­
dzenie bilansów
Podział nadwyżki za lata 1949 i 1950
Wybór Rady Nadzorczej
Ustalenie najwyższej sumy zobowiązań
Wolne wnioski

|| POSADY WOLNE || '
EKSPEDIENTKA potrzeb | 
na. Zgłoszenia Bydgoszcz,, 
Pomorska 72. (1449 |

w 21 wiośnie życia
Pogrzeb odbędzie się w niedzielę dnia bm. 
o godz. 16 z domu żałoby. O czym zawia­
damiają w ciężkim smutku pogrążeni (1500g 

RODZINA i BRAT
Solec Kujawski, Plac. Gen. Stalina 12, 
w marcu 1952 roku.

6.
7.
8.
9.

10.
11.
12.
13.
1499)

FRYZJERKA starsza si-1 
la potrzebna, warunki 400 
zł. pełne utrzymanie mie 
slęczne. Zgłoszenia -Kwi­
dzyn, Grudziądzka 24 Jó­
zef Bielicki. (1195

UCZEŃ ogrodniczy 
łym utrzymaniem 
bny. Oferty IKP 
goszcz „1423'.

z ca­
po trze 

Byd- 
(1423

W pierwszą bolesną rocznicę śmierci ukochanego 
męża i ojca śp.

Bolesława Swobodzinskiego
2506tanie odprawiona Msza św. w dniu 24 marca 
1952 r., o godz. 6,20 w kościele parafialnym 
w Wąbrzeźnie. ŻONA i CÓRKI

(1482k

II PRACY POSZUKUJĄ ||

GOSPODYNI samodzielna 
przyjmie posadę na ple­
banii (chętnie okolicy To 
runią). Oferty do IKP To­
ruń pod „Gospodyni".

(1433k

PSA bernardyna 9 mie­
sięcznego sprzedam. Byd­
goszcz, Inwalidów 6 m. 12 
(Bielawki). (1428g

Kuchenkę gazową sprze­
dam Bydgoszcz, Piotra 
Skargi 14 m. 5. (1444

ZARZĄD

llllllllllllllllllllllllllllllllllllllll

PRZYCHODNIĄ pomoc 
domową przyjmę. Adres) 
wskaże IKP Bydgoszcz. /' 

(1485g |

EMERYT zajmie się pra­
cą najchętniej w goapodar 
stwte. Gedel — Więlbran- 
dowo poczta Skórcz wo­
jewództwo Gdańskie.

(14041

FISHARMONIUM 
brym stanie 
Adres wskaże IKP Byd­
goszcz.

w do- 
sprzedam.

(1447

POŁSZORKI robocze, wy­
jazdowe sprzedam. Wa­
cławski Bydgoszcz, Wełn 
Rynek 1. (1456

APARAT fotograficzny —.SYPIALNIĘ bardzo do-. 
(Kine exakta) lustrzanka brym stanie sprzedam. — 
z teleobiektywem — nowy i Bydgoszcz, Bojowników
oraz nowoczesny zegarek' PPR 12 m. 7. (1487g
(Tisot) sprzedam. Adres' -----------------------------------
wskaże IKP Bydgoszcz.

(1486g

(WÓZEK autko w dobrym 
stanie sprzedam Byd­
goszcz, Fredry 2 m. 3.

(1470g

MASZYNĘ do szycia, 
suknię ślubną, Elektro- 
lux 100 V okazyjnie sprze 
dam Bydgoszcz, Kujaw­
ska 1 m. 1. (1460:

PIANINA fortepiany 
sprzedaje Cichon Byd­
goszcz, Grunwaldzka 109, 
telefon 37-72. (1465g

Sobota — 22 marca 1952 r. 
PROGRAM II

Wiadomości: 5.05, 6,30, 7,55 
IZ, 21, 23.50.
6.50 Polskie taneczne me­
lodie ludowe. 1.20 Muzyka 
rozrywkowa. 12.15 W ryt­
mie walca i polki. 13.30 — 
Słuchowisko dla kl. II — 
„Odwiedziny". 13.55 Uczy 
my się śpiewać — słucho­
wisko dla kl. III
14.15 
14.30 
cert 
wiu.
tówkę w wyk. M. Szale 
śkiego. 15.20 Przegląd prs] 
sy literackiej. 15.30 „Uczę i 
Czarnoksiężnika" 18.00 Mu 
zyka dla wszystkich. 19.30 
Muzyka i aktualności. — 
20.00 Przy sobocie po ro­
bocie — huta Sosnowiec 
21.30 Mówimy o projekcie 
Konstytucji. 21.45 Muzyka 
21.50

PIANINO krzyżowe sprze 
dam korzystnie. Adres 
wskaże IKP Bydgoszcz. 

(1462.

XV. - 
Audycja literacka. - 
Muzyka. 14.40 Kon 

chóru PR we Wrocła 
15.00 Utwory na al

RYFŁOWANIE
walcy młyńskich przyjmuje Robotnicza Spółdziel­
nia Pracy „Współpraca", Inowrocław ul. Stalina 10 

(1432kPOMOC domowa na wy-| 
jazd na dobrych 
kaich potrzebna. __  , _ .
mość Bydgoszcz, J. Olszew |||U||||||||||||||||||||||,||||||||||||||||iii||iini!iiiillinillllllllllllłllltllllllll 
śkiego 9 m. 1, (dawniej
Kordeckiego). (1472g j KAPELUSZE DAMSKIE najnowsze fasony poleca: 
---------------------------------- i SZARKOWSKA Bydgoszcz, ulica Jatki obok Mo-

Kramy — dawniej Jana Kazimierza.
(1343g

IIIIIIIUIIIIIIIIIIIIIIIlItllllllllllllllllllllllllllllllllllllHHIllO  llllllllllllllllll 
PARCELĘ kupię. Oferty 
IKP Bydgoszcz „1475

(1475g

warun-
Wiado-1 -

ordynariu- stowej — 
luli iprlna .

ZEGAR stojący, bufet, POSZUKUJĘ <
łóżka sprzedam Bydgoszcz sza z dwoma lub jedną I
Al. 1 Maja 135 do 12 w ” — - . I
podwórzu. (1466g

posyłką. Gibas Borówno 
poczta Trzeciewiec pow. 
Bydgoszcz. (1495g

POKÓJ kuchnią zamienię 
na dwa kuchnią wygoda-, 
mi. Oferty IKP Byd­
goszcz ,,1479“. (1479gii ii

ZGUBIONO kartę meldun 
kową Nr P-ll-15750 nazwi­
sko Rauchmann — Piła.

(1436k

WÓZEK autko na łoży­
skach 
jera" w bardzo dobrym 

i stanie
I goszcz. Przyrzecze 6 m. 3. 

KOMPRESOR 10 atm. Z. (1497g
basenem 1 podwoziem_________________ ____
Hetmańska 28a. | W0zek''koszykowy głę-

Ibóki stan bardzo dobry 
sprzedam. Oferty IKP — 
Bydgoszcz. (1496g

kulkowych .,Ba-

sprzedam. Byd-

ZAMIAN

II KUPKO ||

KONIE na ubój — dzwo­
nić telefon 10-95 — zaku­
puje stale — Rzeżnictwo 
Końskie, Szczukowskl, — 
Bydgoszcz, Dolina 55. (756

DWUPOKOJOWE kuch­
nią wygodami Poznaniu 
zamienię na podobne w 
Bydgoszczy. Oferty IK1 
Bydgoszcz ,1455". (1455

DWÓCH panów poszuku­
je umeblowanego pokoju. 
Adres wskaże IKP Byd­
goszcz. (1417ZGUBIONO książeczkę 

lUbezpleczalni Społecznej 
nazwisko Szczepańska 
Adela zam. Bydgoszczy.

(1445

MŁODSZĄ uczennicę 
szkolną przyjmę na po­
kój Bydgoszcz, Dolina 5-1 

(1461

DUŻY pokój z używal­
nością kuchni zamienię 
na podobne lub większe 
za zwrotem kosztów re­
montu. Adres wskaże 
IKP Bydgoszcz. (1453

51 WÓZKI dziecięce space- 
wzór czeski oraz

uniwersalne
A____ „Telefunken" I rowe

sprzedam Bydgoszcz, Biel autka koszykowe i lakle- 
licka 33/3 od godz. 15-tej | rowane polecają Bracia 

(145*, Chojnaccy, Poznań ul. 
---- .--------------------------- i Wrocławska 25. (3338

RADIO 
lampowe

MASZYNKĘ do podno­
szenia oczek sprzedam 
Bydgoszcz, Dworcowa 

74/6. (1458

OSIE oryginalne do plat­
formy z tarczami na 10 
ton sprzedam. Bydgoszcz, 
Długa 26-3. (1493g

MASZYNĘ do szycia „Sin 
gera" sprzedam Byd­
goszcz, Nowodworska 28 'i 

(1448

WÓZEK autko sprzedam, 
łożyska kulkowe Byd­
goszcz, Ks. Skorupki 64/4 

(1426

ŁOŻKO, szafę, biurko, fo 
te! sprzedam korzystnie 
Bydgoszcz, Zduny 1 
parter.

ZGUBIONO tabl. moto­
cykl. nr E M 4105 na naz 
wisko Wiśniewski Bole­
sław Toruń Wybickiego 
84. (1429

SAMOCHÓD marki DKW 
kupię. Stan silnika 
jętny. 
goszcz

Oferty IKP 
,1446''.

obo-
Byd- 
(1446

m. 9. 
(1434g

22.20
23.25

Audycja literacka. — 
Koncert rozrywkowy 
Muzyka taneczna.

Papier blaty gazet, rot. 
mat. ki. VI1, 50 g, 94 cm

GOSPODARSTWO 
cesorskie) 39 
kolejowej — 
dynki, żywy 
inwentarz — 
2/6
IKP Toruń pod „Gospo­
darstwo'

(suk- 
ha przy st. 
obszerne bu

i martwy 
połowę lub

sprzedam. Oferty

(1201

RADIO „Pluljps" sprze­
dam lub zamienię na mo 
tocykl z dopłatą Byd­
goszcz, śluzowa 
(Czyżkówko).

ŚLUBNĄ (suknię sprze-
dam Bydgoszcz, Orla 141 PRASĘ do słomy i 
m 12 (1425 sprzedam. Wiadomość —
______________________ । Bydgoszcz, Jackowskiego

'32 m. 8, Rospek. (1473g 
LEŻANKĘ korzystnie ।_____________________

sprzedam Bydgoszcz Je- MOTOR 8 KM >Sen. 
zuicka / . 1 i dling" benzyną nafta —

sprzedam. Adres wskaże 
TAPCZAN sprzedam Byd ikp Bydgoszcz. (1489k 
goszcz, Pomorska 62 m. 7 _ 

dO 17-tej. (l-31Cvni4ix,-ir ^i- 1 -jJ SYPIALNIĘ, męski pokoj
imne używane meble sprze 

nowy dam. Bydgoszcz, Pomor-
Adres wskaże| ska 32 m. 4. (1480ę

(1443 ______________________

siana

ZGUBIONO portfel papie­
rami, kartą meldunkową 
Nr 28284. Zwrot wynagro­
dzę. Grajnert Bydgoszcz, 
Czarneckiego 7. (1477g

DUŻY pokój śródmieściu 
zamienię na pokój z kuch 
nią lub dwa. Oferty IKP 
Bydgoszcz „1419". (1419

CZESKĄ sportówkę ku­
pię. Bydgoszcz, Śniadec­
kich 57/4. (1450

OGŁASZAJCIE SIĘ
w IKP

24/2
(1459

ROWER damski 
sprzedam.
IKP Bydgoszcz.

ZAGUBIONO kartę mel 
dunk ową wydaną w Cheł 
mnie, nazwisko Strze- 
szewski Jan. (1439

II II
KUCHENKI, piece prze­
nośne oraz prace 
wykonuje Firma 
skl Bydgoszcz, 
wa 61-3.

zduńskie 
Poznań- 
Dworco- 

(1200

RADIO uniwersalne 3 
lampowe Volksempfanger 
sprzedam Bydgoszcz. Je- 

E-III-10575 । zuicka 16 m. 15. (1471g

WÓZEK autko, stan do­
bry sprzedam Bydgoszcz, 
Ujejskiego 54 m. 3.

(1498g

OKAZJA! Białą nową ślub 
ną suknię oraz buciki bia 
łe i czarne sprzedam — 
Bydgoszcz, ul. Chołoniew­
skiego nr 1 m. 3. (1469g' Pomorska 17.

PLISOWANIE, elektrycz­
ne podnoszenie oczek. Fir 
ma Wroński Bydgoszcz,

2 pokoje kuchnią ogro­
dem, gaz światło blisko 
dworca w Pile zamienię 
na podobne lub mniejsze ‘ jojję

AKORDEON 80—120 bas. 
registrami kupię. Chra- 
pkowski Bydgoszcz, Suł 
kowskiego 32 (1463
KUPUJĘ staniol, cyn- 
___ ,, celofan, tenofan, 

w Bydgoszczy. Wiadomość nlci meta,łowe. WyTÓb Ga 
Bydgoszcz, Kaszubska 10, lanteril Mielcarzewicz

8‘(1494g Bydgoszcz, 3-go września
12. (1411

2 razy po pokoju kuchnią 
— okolica Seminaryjnej i 
Nakieiskiej zamienię na 
2 pokoje kuchnią przed­
mieście. Oferty IKP Byd­
goszcz „1474". (1474g

CEGŁĘ pustaki, deski 
kupię. Włocławek, Kujaw­
ska 10, Piotrowicz. (1344g

MIESZKANIE 4 pokjcwe 
z wygodami zamienię na 
2 osobne mieszkania 3 po­
kojowe 
Rojowe 

----- - goszcz, 
(1454 |m. 4.

z kuchnią i 2 po- 
z kuchnią. Byd- 
Hanki Sawickiej 4;..

(1476g

111111111111111111111111111111111111111111111
PRENUMERATĘ zleconą 
IKP przyjmują do 15-go 
każdego miesiąca wszyst­
kie urzędy 1 agencje po­
cztowe oraz Listonosze. 
Prenumeratę pod opaską 
opłacić na konto PKO nr 
VI—1861.
Illllllllllllllllllllllllllllllllllltllllllll

iiiiiiiiiiiiiiiiiiiimiiiiiiiuiiiiiiiiiim

Spójrz tylko, tato, ja* 
mi się przydały te na­
rzędzia, któreś mi pod*, 
rował! Będziesz na pewna 
zaskoczony!

REDAKCJA I ADMINISTRACJA W BYDGOSZCZY H REDAGUJE KOLEGIUM. - WYDAWCA I DRUK: SPÓŁDZIELNIA WYDAWNICZA 
Czerwonej Armii 20. Centrala telefoniczna: 33-41 1 33-42. „prasa DEMOKRATYCZNA - NOWA EPOKA", WARSZAWA, ŚNIADECKICH 16 
Dział ogłoszeń w Bydgoszczy: GenęMUssimusa Stahna 2 0DDZ w BYDGOSZCZY, CZERW. ARMII 18/20, TEL. 33-41, 33-42, DRUKARNIA 1899. 
(Pod Arkadami). Tel. 24-29. Konto PKO ikp nr ।

OGŁOSZENIA DROBNE po 1,50 zł za słowo. Ogłoszenia 
milimetr.: w tekście 10,50, za tekstem 4,50, nekrologi 3 z! 
za 1 mm. Ogłoszenia w specjalnej rubryce 30 zł za 1 wiersz 
2-łamowy (za tekstem), w niedziele i święta 50’/. drożej


